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W bieżącej pięciolatce

Spółdzielcze mieszkania 
dla 900000 rodzin

Z okazji 20-lecia działalności Centralnego Związku Spół­
dzielni Budownictwa Mieszkaniowego odbyła się 2 bm. w 
Warszawie krajowa narada aktywu tej organizacji, poświę­
cona omówieniu dotychczasowego dorobku oraz bieżących i 
przyszłych zadań spółdzielczości mieszkaniowej.

Ukazuje stę oa Ib lutego 1945 
• Nr 27 (10 198)
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Węgierscy 
parlamentarzyści 

u H. Jabłońskiego
Przewodniczący Rady Pań­

stwa Henryk Jabłoński przyjął 
wczoraj w Belwederze delega 
cję parlamentarzystów węgier 
skich z przewodniczącym Zgro 
madzenia Narodowego WRL 
— Antałem Apro.

W czasie spotkania odbyła 
się uroczystość dekoracji Anta 
la Apro nadaną mu przez Ra­
dę Państwa Komandorią z 
Gwiazdą Orderu Zasługi PRL.

PAP

Pokojowa misja
K. Waldheima

Sekretarz generalny ONZ 
Kurt Waldheim lądując 2 lu­
tego na lotnisku kairskim roz 
począł podróż, która poza E- 
giptem objąć ma Liban, Syrię, 
Jordanię oraz Izrael.

Wydarzeniem szczególnym 
w tym obszernym zakresie roz 
mów i sondaży stanie się spot 
kanie sekretarza generalnego 
ONZ z przedstawicielem Orga 
nizacji Wyzwolenia Palestyny 
Jaserem Arafatem. Kurt Wali 
heim skonfrontuje poglądy 
najważniejszych ośrodków bli 
skowschodnich w perspekty­
wie celu głównego, jakim jest 
wznowienie genewskiej konie 
rencji pokojowej i osiągnięcie 
decydującego postępu w przy 
wracaniu stabilizacji i pokoju 
w tvm regionie. (PAP)

Rewizja podręczników szkolnych w RFN

Podważenie wartości 
wspólnych zaleceń

Wspólne zalecenia komisji 
ekspertów Polski i RFN w 
sprawie rewizji podręczników 
szkolnych, przyjęte w ostate­
cznej wersji w kwietniu 1976 
— były dotychczas atakowane 
przez koła rewizjonistyczne, 
polityków’ chadeckich i pewne 
kraje zachodnioniemieckie, w 
których rządy sprawuje CDU 
bądź CSU. *

W dzienniku „Frankfurter 
Allgemeine Zeitung”, który te 
matyce rewizji podręczników 
poświęca wiele uwagi, ukazał 
się ostatnio całokolumnowy ar 
tykuł prof. Gottholda Rhode- 
go — jednego z członków ko­
misji, który chcąc „skorygo­
wać nieporozumienie”, sam 
tworzy nowe nieporozumienie 
wokół całej materii.

Autor bowiem poświęca bar 
dzo wuele miejsca podkreśla­
niu całkowicie nieobowiązują-

Rozmowy na Kremla
W środę były kontynuowane 

na Kremlu rozmowy premiera 
A. Kosygina z wiceprzewodniczą 
cym Rady Dowództwa Rewolucji 
Iraku, S. H. at-Takritim. Strony 
omawiały problemy dotyczące 
rozszerzenia współpracy dwustron 
nej w dziedzinach politycznej, 
handlowo-gospodarczej i innych. 

Posiedzenie Prezydium KC ZKJ
W Belgradzie odbyło się posie­

dzenie Prezydium KC ZKJ nośv.ię 
cone przygotowaniom do XI Zjaz 
du partii. Po wysłuchaniu refera 
tu sekretarza Komitetu Wyko­
nawczego Prezydium KC ZKJ, 
S. Dolanca przyjęto platformę 
politycznych przygotowań do Zjaz 
du. Utworzono też komitet przy­
gotowawczy zjazdu pod przewod­
nictwem S. Dolanca.

„Kosmos-89r na orbicie
W środę w Związku Radziec­

kim wystrzelono kolejnego sztucz 
nego satelitę Ziemi „Kosmos-891”,

Poznań, czwartek 3 lutego 1977 Cena 50 gr 
© Wyd. A

Gospodarcze znaczenie zadań 
pracowników handlu

P. Jaroszewicz przyjął delegację handlowców

2 bm. z okazji Dnia Pracownika Handlu członek Biura 
Politycznego KC PZPR, prezes Rady Ministrów Piotr Jaro­
szewicz przyjął grupę przedstawicieli handlu reprezentu­
jących ponad milionową rzeszę ludzi zatrudnionych w tym 
dziale gospodarki.
W spotkaniu wzięli udział: 

wicepremier — Tadeusz Pyka, 
minister handlu wewnętrzne­
go i usług — Adam Kowalik, 
przewodniczący ZG Związku 
Zawodowego Pracowników 
Handlu i Spółdzielczości —Ro 
man Polakiewicz.

W imieniu I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka, Biura 
Politycznego KC i Prezydium 
Rządu premier przekazał uczę 
stnikom spotkania, a za jch

W marcu C. Yance 
przybędzie do Moskwy

Jak poinformowano oficjal­
nie w Moskwie, osiągnięto po 
rozumienie w sprawie przyby 
cia w końcu marca do stolicy 
ZSRR amerykańskiego sekreta 
rza stanu, Cyrusa Vance.

Podczas wizyty zamierza 
się omówić problemy dotyczą­
ce zawarcia porozumienia w 
sprawie ograniczenia strate­
gicznych zbrojeń ofensyw­
nych (SALT). (PAP) 

cego charakteru zaleceń, któ­
rych wartość redukuje w ten 
sposób w praktyce do tworzy­
wa dyskusyjnego.

Tendencji do przekształcenia 
wieloletnich wspólnych prac 
komisji podręczników w coś w 
rodzaju permanentnego klubu 
dyskusyjnego — służy twier­
dzenie autora, że dopiero te­
raz, po opublikowaniu zale­
ceń, w obu krajach „rozpocz- 
nie się na dobre dyskusja 
wśród fachowców”. Pogląd ta­
ki, reprezentowany w dodatku 
przez członka komisji, kłóci 
się z poglądami wyrażanymi 
nie tylko przez postępową opi 
nię publiczną RFN, lecz także 
przez czynniki rządowe.

W RFN nie jest potrzebna 
jeszcze jedna dyskusja nad za 
leceniami, lecz rzetelne wysił­
ki na rzecz ich realizacji.

PAP

którego aparatura
dzie kontynuować badania prze­
strzeni kosmicznej. Satelita 
wszedł na orbitę, a jego aparatu 
ra pracuje sprawnie.

Konsultacje Paryż - Bonn
Dzisiaj rozpoczynają się w Pa­

ryżu dwudniowe, odbywające się 
co pół roku konsultacje francus-

ko-zachodnioniemieckie. Prezy­
dent V. G. d’Estaing i kanclerz 
H. Schmidt przedyskutują szero 
ki wachlarz problemów, głównie 
związanych z polityką światową 
i europejską.

Dymisja indyjskiego ministra 
Indyjski minister rolnictwa i 

nawadniania, J. van Ram zgłosił

pośrednictwem wszystkim han 
dlowcom, podziękowania i wy 
razy uznania za wytężoną i 
owocną pracę w 1976 r. Mó­
wiąc o postanowieniach V i VI 
Plenum KC partii i zadaniach 
nakreślonych w planie na br. 
i na obecne 5-lecie P. Jarosze 
wicz podkreślił, że dalszy roz­
wój produkcji rynkowej i in­
tensyfikacja gospodarki żyw­
nościowej są priorytetowymi 
kierunkami działań mających 
na celu lepsze zaspokojenie po 
trzeb społeczeństwa. Obowiąz 
ki pracowników’’ handlu i 
usług w toku realizacji tego 
programu są bardzo odpowie­
dzialne. I tak np. formułowa­
nie zamówień na dostawy opie 
rać się powinno na lepszej 
znajomości ogólnych i regio­
nalnych potrzeb rynku, a kon 
trola handlowa wńnna stać się 
skuteczniejszym elementem ba 
talii o poprawę jakości pro­
dukcji. Dla poprawy sytuacji 
na rynku niezbędna jest także 
lepsza organizacja, sprzedaży. 
Kładzie się więc nacisk na roz 
wiązywanie istotnych potrzeb 
handlu, by stał się on nowo­
cześniejszym ogniwem gospo­
darki.

Uczestnicy spotkania poin­
formowali o przedsięwzię­
ciach, które podejmuje się w 
handlu dla usprawnienia ob­
sługi ludności i o trudnościach 
na jakie napotykają w swej 
pracy. Wskazywano m. in., że 
we współpracy z przemysłem 
występuje jeszcze wiele niedo- 
magań i podawano jakimi spo 
sobami dąży się do ich prze­
zwyciężenia. W celu zwiększe­
nia sieci handlowej, niezależ­
nie od uruchamiania nowych 
dużych placówek oddawanych 
do użytku przez budownictwo, 
stopni owo modernizuje się też 
i łączy sąsiadujące ze sobą sta 
re lokale handlowe i usługo­
we.

Akcentowano z satysfakcją, 
że w ostatnich latach nastą­
pił wzrost zarobków pracow­
ników handlu. Nadal do roz­
wiązania są niektóre proble­
my socjalne dotkliwe ze wzglę 
du na dużą liczbę zatrudnio­
nych kobiet. W wielu wypo­
wiedziach zapewmiano, że pra 
cownicy wszystkich ogniw han 
dlu dołożą wszelkich starań, 
by tegoroczne niełatwe zada-

naukowa hę- dymisję z zajmowanego stanowis 
ka i poinformował takie o wy­
stąpieniu z rządzącej partii Indyj 
ski Kongres Narodowy oraz o za 
miarze utworzenia nowej organi­
zacji — kongresu na rzecz demo­
kracji.

Zamieszki w Rzymie
Od środy rano na terenie mia­

steczka uniwersyteckiego w Rzy 
mie trwały potyczki między stu 
dentami należącymi do organiza­
cji antyfaszystowskich a członka 
mi młodzieżowych grup skrajnej 
prawicy. W rezultacie kilku stu 
dentów i dwóch policjantów zo­
stało rannych.

Wyrok na szpiegów
Sąd Okręgowy w Ostrawie wy­

dał wyrok na 4 osoby, oskarżone 
o prowadzenie działalności szpie­
gowskiej na rzecz zachodnich 
służb wywiadowczych. Oskarżeni 
F. Topiarz. J. Havra, J. Micanek 
i J. Brozd otrzymali kary pozba 
wienia wolności od 4,5 do 14 lat. 

nia wykonać z pełną odpowie­
dzialnością, ku zadowoleniu 
społeczeństwa. (PAP)

E. Wojtaszek złoży 
wizytę w CSRS

Na zaproszenie ministra 
spraw . zagranicznych CSRS 
Bogusława Chnioupka w naj­
bliższym czasie złoży wizytę 
w? Czechosłowackiej Republice 
Socjalistycznej minister spraw 
zagranicznych PRL — Emil 
Wojtaszek. (PAP)

Na budowie giganta metalurgii

Ekipy wielu przedsiębiorstw realizują kolejny elap 
budowy Huły „Katowice". Intensywne roboty 
trwają m. in. przy wznoszeniu kompleksu walcow­
ni średniej, załogi „Mostostalu" pracują przy spa­
waniu elementów kolektora do odprowadzania 
spalin z pieców stalowni konwertorowej. Równo-

cręśnM układa się tory dojazdowe oraz koble telekomunikacyjne. 
Na zdjęciu: pracownicy „Mostostalu" z Zabrza spawają elementy 

kolektora.
Fot. — CAF

W Żydowie już produkcja

Wytwórnie pasz dla Wielkopolski
Wielkopolskie rolnictwo 

wzbogaciło się ostatnio o kil­
ka dużych obiektów służących 
do przetwórstwa pasz dla in­
wentarza. Wielkie wytwórnie 
pasz na licencji węgierskiej 
zbudowano w Kombinatach 
PGR Kwilcz i Żydowo (woj. 
poznańskie). Ich wykonawca­
mi były przedsiębiorstwa nale 
żące do Zjednoczenia Budow­
nictwa Rolniczego w Pozna­
niu, natomiast nadzór sprawo 
wali specjaliści węgierscy.

Wytwórnia pasz w Kombi­
nacie PGR Żydowo, po wstęp­
nym rozruchu technologicz­
nym, który wykazał duże jej 
zalety, od kilku dni prowadzi 
już normalną produkcję pasz, 
przydatnych zarówno w żywię 
niu bydła, trzody chlewnej 
jak i owiec. Wydajność wyno­
si 5 ton na godzinę, prące są 
zmechanizowane i częściowo 
automatyzowane. W skład te­
go obiektu wchodzi również 
zespół 24 silosów o pojemno­
ści 150 ton każdy. Niebawem 
wytwórnia pracować będzie na 
dwie zmiany.

W rozruchu technologicz­
nym znajduje” się druga podob 
na wytwórnia pasz w Kombi­
nacie PGR Kwilcz. Oba te 
obiekty należą do najwięk­
szych i najnowocześniejszych 
w Polsce. Ponadto oddano do 
użytku w Wielkopolsce dwie 
mniejsze mieszalnie pasz w za 
kładzie Parzęczewo należącym 
do Kombinatu PGR Ptaszko- 
wo (woj. poznańskie) oraz w

W obradach wzięli udział: 
członek Biura Politycznego, se 
kretarz KC PZPR — Stefan 
Olszowski, wicepremier — Ka 
zimierz Secomski oraz mini­
strowie szeregu resortów.

Nasz dorobek stanowi ponad 
1,2 min spółdzielczych miesz­
kań dla blisko 4 min osób — 
powiedział prezes CZSBM Sta 
nisław Kukuryka. Z faktu, iż 
spółdzielczość jest dziś inwe­
storem ponad 80 procent bu­
downictwa miejskiego i głów 
nym koordynatorem budownic 
twa jednorodzinnego wynika­
ją dla niej na najbliższe lata 
ważne i społecznie odpowie­
dzialne zadania.

Inicjatywy i przedsięwzięcia 
spółdzielczości wiążą się nie 
tylko z ilościowym wzrostem 
budownictwa a-le także z pod­
noszeniem jego jakości, u- 
sprawn ia n iem pr ogr am owa n ia 
i projektowania, z dążeniem 
do kompleksowej realizacji ze 
społów mieszkaniowych.

Celem tych wysiłków jest za 
pewnienie jak najlepszych wa 
runków życia i wypoczynku 
900 000 rodzin, które w bieżą­
cej 5-latce wprowadzą się do 
spółdzielczych mieszkań.

Oczekujemy — stwierdził na 
naradzie S. Olszowski — że 

■ spółdzielczość, która ma w 
swoim dorobku wiele cennych

Wonieściu (Przedsiębiorstwo 
PGR Stare Bojanowo, woj. 
leszczyńskie).

Zaplecze produkcji pasz po­
większyło się również o 4 su­
szarnie zielonek i okopowych, 
które zbudowano w Kombina­
cie PGR Żydowo, Przedsiębior 
stwie PGR Rusko (kaliskie), 
Stadninie Koni w Racocie (lesz 
czyńskie) oraz w Spółdzielni 
Kółek Rolniczych w Konarze- 
wie (kaliskie). Suszarnie te z 
rogozińskiej „Rofamy” mają 
wydajność po półtorej tony na 
godzinę. (bop, emp)

Reorganizacja 
rządu egipskiego
Zgodnie z wcześniejszymi 

zapowiedziami w Arabskiej Re­
publice Egiptu dokonano we 
wtorek — jak podano w Ka­
irze do wiadomości — częścio­
wej rekonstrukcji gabinetu 
rządowego w skład którego 
wchodzi 32 ministrów. Prezy­
dent Egiptu zwolnił z obowiąz­
ków ministra spraw wewnątrz 
nych Sajeda Fahmi i powie­
rzył to stanowisko premierowi 
Mamduhowi Salemowi. Ponad­
to tekę ministra informacji i 
kultury powierzono Abdelowi 
Moneim el-Sawi, a ministra 
turystyki i lotnictwa cywilnego 
Moheba Ramzi Estino. Mini­
strem opieki społecznej i ubez 
pieczeń ztrtała pani Amal Os­
man. (PAP) 

osiągnięć, nie będzie szczędzi- 
ła wysiłków dla pełnej reariza 
cji programów mieszkanio­
wych, dla poprawy efektyw­
ności budownictwa i jego ja­
kości.

Istotną sprawą jest dbałość 
o wyposażenie osiedli w sieć 
niezbędnych placówek usługo 
wych, a także pobudzanie ak 
tywności wielomilionowych 
rzesz członków na, rzecz współ 
nych, społecznie pożytecznych 
przedsięwzięć.

W związku z 20-lec iem 
CZSBM 45 działaczy i pracow 
ników spółdzielczości mieszka 
niowej otrzymało odznaczenia 
państwowe przyznane im 
przez Radę Państwa. Krzyż O- 
ficerski Orderu Odrodzenia 
Polski otrzymał zastępca pre­
zesa CZSBM Bohdan Saar, 15 
osób otrzymało Krzyże Kawa 
ierskie Orderu Odrodzenia Pol 
ski, a 29 osób — złote, srebrne 
i brązowe Krzyże Zasługi.

PAP

Oficjalna sprawozdanie komisji

Przyczyny katastrofy 
pod Sarajewem

We wtorek opublikowano w 
Belgradzie oficjalne sprawo­
zdanie specjalnej komisji do­
tyczące przyczyn katastrofy 
lotniczej, w której zginął prze­
wodniczący Związkowej Rady 
Wykonawczej Jugosławii, Dże- 
mal Bijedic, jego małżonka, 
najbliżsi współpracownicy oraz 
załoea samolotu.

Katastrofa wydarzyła się T8 stycz 
nia br. w godzinach przedpołud­
niowych. Odrzutowiec, roztrzaskał 
się na wysokości 1350 m w połud­
niowo-zachodniej części masywu 
górskiego Inoc znajdującego się 
niedaleko Sarajewa — stolicy Boś­
ni i Herceff«winv.

Piloci. Steven Łęka i Murat Ra­
nie, mieli duże doświadczenie w 
pilotażu. Samolot został przed star 
tem dobrze przygotowany i pobrał 
właściwą ilość paliwa. Panujące 
wówczas warunki atmosferyczne 
nie stwarzały zagrożenia dla bez­
pieczeństwa lotu, a lądowisko w 
Sarajewie przystosowane było do 
przyjmowania samolotów. Urzą­
dzenia nawigacyjne i sterownicze, 
zarówno na trasie, jak i na lot­
nisku sarajewskim funkcjonowa­
ły bez zarzutu. Piloci prowadzili 
rozmowy z wieżą kontrolną w Bel­
gradzie, a później w Sarajewie, nie 
sygnalizując żadnych komplikacji 
czy trudności. Kurs odrzutowca był 
nrawidłowv. Ustalono natomiast, 
iż szybkość samolotu oraz pułap 
lotu uległy, z nieznanych przyczyn, 
znacznym odchyleniom w porów­
naniu z założeniami i to właśnie 
— stwierdza oficjalne sprawozda­
nie — spowodowało tragiczną ka-' 
tastrofę. (PAP)

\ Jutrzejszy
„SOS WiRKOPOLSKI”

ukaże się no 3 dńl 
w objętości

12 stron
W wydaniu m. in.:
gg Rumuńskie rodzinne 

sprawy
E O pełny kształt pamięci
£ Barwy polskiego patrio­

tyzmu
Inwestycje na... wodzie

E „POSZUKIWANE-PRO- 
DUKOWANE"

Ponadto: felietony •' listy 
czytelników <i humor i roz­
rywka.

0 wystąpienie z EWG

Rozpoczęła się 
kampania w Danii

Z inicjatywy organizacji 
„Krajowego ruchu na rzecz wy 
stąpienia Danii z EWG” roz­
poczęła się w tym kraju ma­
sowa kampania przeciwko 
uczestnictwu we Wspólnym 
Rynku. W czasie jej trwania 
będą kolportowane ulotki i 
plakaty wzywające do -zakty­
wizowania walki o zachowa­
nie polityki i gospodarczej nie­
zależności Danii. (PAP)



Wojewódzka narada
aktywu rolnego

W dniach od 7 do 11 lutego 
odbędą się w województwie 
poznańskim wspólne posiedze­
nia plenarne- komitetów gmin 
nych oraz miejsko - gminnych 
PZPR i ZSL. poświęcone spo­
sobom realizacji zadań, wyty­
czonych dla rolnictwa na VI 
Plenum KC PZPR. Wczoraj 
odbyło się spotkanie dla akty 
wu KW PZPR w Poznaniu, w 
czasie którego omawiano pro­
blematykę tych narad, ze szcze 
gólnym uwzględnieniem za­
gadnień związanych z rozwo­
jem pogłowia i poprawą gos­
podarki ziemią.

Referat na temat realizacji 
uchwał VI Plenum KC PZPR 
w rolnictwie .województwa po 
znańskiego wygłosił sekretarz 
KW PZPR w Poznaniu Cze­
sław Gałgan. W spotkaniu 
wziął udział prezes Centralne­
go Związku Rolniczych Spół­
dzielni Produkcyjnych, wice­
minister rolnictwa Mieczysław 
Solecki Omówił on zadania i 
perspektyw^’ rozwoju rolnic­
twa w Polsce w świetle 
uchwał VI Plenum KC PZPR. 
W czasie wozorajszego spotka 
nia zwmacano uwagę, iż w wo 
jewództwie poznańskim kon­
centrować należy się m. in. 
na poprawieniu struktury
agrarnej stworzeniu lep-
szych warunków dla zwiększa 
nia produkcji — zwłaszcza 
zwierzęcej. (zd)

150 000 ton
zboża z ZSRR

2 bm. w „suchym porcie” 
Żurawica — Przemyśl — Me­
dyka przyjęto 150-tysięczną 
tonę radzieckiego zboża prze­
znaczonego dla Polski.

Kolej arze i dokerzy tego naj 
większego w kraju lądowego
portu 
ponad 
około 
klasy 
który

wysyłają codziennie do 
stu odbiorców w kraju 

2 tysięcy ton wysokiej 
radzieckiego jęczmienia, 
przeładowywany jest do

wagonów PKP przy pomocv 
specjalnych, pneumatycznych 
przenośników. (PAP)

Po posiedzeniu Biura Politycznego KC PZPR

W polityce zagranicznej urzeczywistniamy
wielką kartę pokoju z

Umacnianie braterskich sto 
sunków ze Związkiem 
Radzieckim i innymi kra 

jami socjalistycznymi, konty­
nuacja wysiłków na rzecz pro 
cesu odprężenia, zahamowa­
nie wyścigu zbrojeń, rozwój 
równoprawnych Stosunków 
gospodarczych, rozszerzanie 
współpracy z krajami rozwi­
jającymi się i ruchem państw
niezaangażowanych
główne 
zmierzać 
polityka 
kraju.

kierunki w
otó 

jakich
będzie w tym roku 
zagraniczna naszego

Podjęcie tej tematyki przez 
Biuro Polityczne KC PZPR 
na posiedzeniu w dniu 1 bm. 
jest dowodem wielkiego zna­
czenia jakie partia przywią­
zuje do dalszego rozwoju sto 
sunków międzynarodowych, 
zwłaszcza zaś -umocnienia i 
rozwinięcia tych tendencji, 
które legły u podstaw wiel­
kiej karty pokoju w Helsin­
kach.

Rozszerzanie i pogłębianie 
tych trendów, szczególnie zaś 
wzbogacenie odprężenia poli­
tycznego. odprężeniem w dzie 
dżinie militarnej, zahamowa­
nie błędnego koła wyścigu 
zbrojeń — jest naczelnym za 
daniem, któremu podporząd­
kowana jest polityka zagra­
niczna całej wspólnoty socja 
listycznej, której przewodzi
wielki, wypróbowany
jaciel Polski, główny 
sił pokoju i postępu 
Radziecki.

Sojusz, przyjaźń i

przy- 
bastion

Związek

brater-
ska współpraca z ZSRR i in­
nymi krajami naszej wspól­
noty, będące od zarania na­
szej państwowości kamieniem 
węgielnym polityki Polski Lu 
dowei. sprawdziły się w ży­
ciu. ' Dały nam nie tylko je­
dyną i niepowtarzalną szansę 
szybkiego awansu gospodar­
czego lecz również przyniosły 
naszemu narodowi najdłuższy

— w jego dziejach — okres 
pokoju, niezbędne poczucie 
bezpieczeństwa. Przyczyniły 
się do podniesienia rangi gło­
su i inicjatyw Polski na are­
nie międzynarodowej.

Tę rangę skutecznie umac­
niało i budowało stanowisko 
naszego kraju we wszystkich 
węzłowych problemach współ 
czesnego świata, poczynając 
od kwestii generalnej: poko­
ju i pokojowego współistnie­
nia państw, poprzez problemy 
związane z walką narodów o 
ich wyzwolenie narodowe i 
społeczne, aż po rozwój rów 
noprawnych stosunków gospo 
darczych, będących niezbęd­
nym elementem budowy zau­
fania i nieodłączną częścią te­
go, co określa się często in­
frastrukturą pokoju.

O dalekowzroczności i żelaz 
nej konsekwencji z jaką re­
alizujemy główne zasady po­
lityki zagranicznej świadczy 
fakt, iż wiele inicjatyw Pol­
ski, które zgłaszała óna jesz 
cze w latach pięćdziesiątych, 
bądź to doczekało się realiza 
cji dopiero w latach siedem­
dziesiątych, bądź też stanowi 
po dziś dzień główny temat 
międzynarodowych konsulta 
cji i rokowań.

To przecież właśnie Polska, 
wraz z innymi krajami socja­
listycznymi, niemal natych­
miast po zakończeniu II woj 
ny światowej, wypowiedziała 
się za utworzeniem europej­
skiego systemu bezpieczeń­
stwa.

To przecież nasz kraj jako 
jeden z pierwszych wysunął 
propozycje w sprawie utwo­
rzenia w Europie środkowej 
strefy bezatomowej i strefy 
zamrożenia zbrojeń jądro­
wych, których celem było o- 
graniczenie wyścigu zbrojeń 
i przyczynienie się do wzro­
stu wzajemnego zaufania
państw niezbędnego ele-

Z udziałem 19 państw

XI runda rokowań wiedeńskich

Zjazd delegatów w Poznaniu

Nowe zadania
wielkopolskiego rzemiosła
Dwustu przedstawicieli reprezentujących 36 200 rzemieślni­

ków z województw: kaliskiego, konińskiego, leszczyńskiego, 
pilskiego i poznańskiego spotyka się dzisiaj na II Zjeździe 
Delegatów Cechów i Spółdzielni Rzemieślniczych.

mentu w procesie pokojowe­
go współistnienia.

Polska, jako pierwsza, wy 
stąpiła na forum Zgromadze­
nia Ogólnego ONZ z propozy­
cją zwołania konferencji, któ 
rej celem byłoby rozpatrzenie 
całokształtu zagadnień bezpie 
czeństwa na naszym konty­
nencie.

Nie tylko zgłaszaliśmy te 
propozycje, lecz również — 
krok po kroku — torov;aliś- 
my im drogę do realizacji. 
Czyniliśmy to dbając nie­
ustannie o rozbudowę własne 
go potencjału gospodarczego

Helsinek
Podkreślając ten fakt nale­

ży jednocześnie stwierdzić, iż 
Polska wraz ze Związkiem Ra 
dzieckim i innymi krajami so­
cjalistycznymi, nie zamierza po 
przestać na odprężeniu poli­
tycznym. Pragniemy umocnić 
je odprężeniem militarnym, któ 
re zahamowałoby wyścig zbro 
jeń i otwarło drogi ku rozbro­
jeniu. Od postępu w tej kwe­
stii zależy bowiem dalsze u- 
trwalanie i pogłębianie pozy­
tywnego zwrotu w stosunkach 
międzynarodowych, który usan 
kcjonowany został w helsiń­
skich dokumentach.

To właśnie z ducha Helsinek, 
z niezłomnej woli umacniania 
pokoju światowego wynikają 
— cieszące się pełnyrr\ popar­
ciem Polski — wysunięte przez 
ZSRR propozycje w sprawie za 
vzarcia światowego układu o 
niestosowaniu siły.

Konsekwentnym rozwinię­
ciem postanowień helsińskich 
są propozycje zwołania świa­
towej konferencji rozbrojenio­
wej, a także propozycja państw 
— członków Układu Warszaw­
skiego dotycząca zawarcia u- 
kładu między sygnatariusza­
mi aktu końcowego KBWE w 
sprawie wyrzeczenia się stoso­
wania broni jądrowej.

Podejmując aktywną walkę 
o realizację tych wielkich stra 
tegicznych celów, dążymv jed 
nocześnie do likwidowania ist 
niejących konfliktów i rozłado 
wania utrzymujących się jesz­
cze napięć w różnych częściach 
świata, udzielając poparcia na 
rodom walczącym o swą god­
ność i niezależność.

Podczas wizyty w Indiach I 
sekretarz KC PZPR Edward 
Gierek nakreślił szeroką ołasz 
czyznę rozszerzania współpra­
cy z krajami rozwijającymi się 
oraz zacieśnienia współdziała­
nia Polski i innych państw so­
cjalistycznych z ruchem kra­
jów niezaangażowanych w wal 
ce o pokój i równoprawną 
współpracę międzynarodową.

Warto podkreślić, że wszy­
stkie działania jakie podejmu 
jemy na arenie międzynarodo 
wej. cała polityka zagranicz­
na PRL sprzęgnięta jest nie­
rozerwalnie z najbardziej ży- 
•wetnymi interesami kraju, 
zmierza do tworzenia warun­
ków dla konsekwentnej reali­
zacji uchwał VI i VII Zjazdu
partii, które na pierwszy nlan
wysunęły sprawę człowieka,
jego życia i warunków pracy.

Dzisiaj odbędzie się w Wiedniu inauguracja XI rundy ro­
kowań w sprawie wzajemnej redukcji sił zbrojnych i zbro­
jeń w Europie środkowej. W rokowaniach biotą udział 
przedstawiciele 19 państw reprezentujących strony Układu
Warszawskiego oraz NATO.
Ich rzecznicy nie ukrywają, 

że dotychczasowy przebieg ro 
kowań nie zdołał przezwycię­
żyć zasadniczych różnic poglą­
dów na temat kształtu przysz­
łego porozumienia. Państwa 
socjalistyczne przedłożyły pro­
pozycję równoprocentowej re­
dukcji sił zbrojnych i zbrojeń 
w Europie środkowej. Jej rea­
lizacja przyniosłaby obniże­
nie poziomu potencjału mili­
tarnego w Europie środkowej, 
nie naruszając istniejącej rów 
nowagi sił i bezpieczeństwa 
żadnego z państw. Państwa so 
cjalistyczne uwzględniły rów­
nież poszczególne postulaty 
strony zachodniej, wyrażając 
między innymi zgodę na kon­
cepcję rozłożenia redukcji na 
dwa etapy.

Natomiast państwa NATO, 
jakkolwiek w pewnym stopniu 
zmodyfikowały swoje uprzed­
nie stanowisko, wyrażając na 
przykład zgodę na objęcie re­
dukcją nie tylko sił konwen­
cjonalnych, ale także części 
amerykańskiej broni nuklear­
nej w rejonie środkowoeuro­
pejskim, obstają nadal przy 
koncepcji tak zwanej niesy­
metrycznej redukcji, która za- - 
kłada, iż państwa socjalistycz­
ne miałyby obniżyć swój po­
tencjał wojskowy w większym 
stopniu niż państwa NATO. 
Dążenia te mające na celu 
zmianę stosunku sił w Euro­
pie na korzyść Zachodu, są 
głównym powodem przewlek­
łości rokowań, znajdujących 
się wciąż jeszcze na etapie 
dyskusji ogólnej.

W kołach delegacji ZSRR 
wskazuję ®ię także na oświad 
cienie Leonida Breżniewa, iż 
również w zakresie rozmów w 
sprawie wzajemnej redukcji 
zbrojeń i sił zbrojnych w Eu­
ropie środkowej, Związek Ra-

dzieeki pragnie doprowadzić 
do jak najszybszego porozumie • 
nia, nie ograniczając możliwoś 
ci prowadzenia dalszej dysku­
sji do wiedeńskiej sali obrad. 
Może się ona toczyć — stwier­
dził przywódca radziecki — 
na dowolnym szczeblu i w 
dowolnym miejscu, byle.by w 
dyskusji tej nie zgłaszać nie­
realnych propozycji typu „wy 
zredukujcie więcej, my zredu­
kujemy mniej”.

Jak stwierdził w Wied­
niu przewodniczący delegacji 
ZSRR, amb. Nikołaj Tarasów, 
gotowość do konstruktywnych 
kompromisów ze strony ZSRR 
i innych państw socjalistycz­
nych stworzyła nowe, konkret 
ne możliwości, aby można by­
ło bez zwłoki rozpocząć prak­
tyczne opracowywanie układu 
w sprawie wzajemnej reduk­
cji wojsk i zbrojeń w Euro­
pie środkowej. W tym celu 
jednak niezbędne jest, aby 
wszystkie bezpośrednio ucze­
stniczące w rokowaniach pań­
stwa zredukowały swe siły 
zbrojne na zasadzie parytetu, 
czyli na podstawie jednakowo- 
prorentowej. (PAP)

Obrady 
komisji sejmowych

Sejmowa Komisja Górnic­
twa, Energetyki i Chemii roz­
patrzyła realizację zadań prze 
mysłu chemicznego wynikają­
cych z programu wyżywienia
narodu, a także oceniła 
zagospodarowania rezerw 
teriałowych w przemyśle 
micznym, górnictwie i w 
getyce.

stan 
ma- 
che- 
ener

W minionych 4 latach, które 
upłynęły od pierwszego zjazdu, 
rzemiosło wielkopolskie poczy­
niło spore postępy: Liczba 
•warsztatów wzrosła o 1 944 a
zatrudnienie o 4 870 osób.
Tak więc w pięćiu wojewódz­
twach. organizacyjnie związa­
nych z poznańską Izbą Rze­
mieślniczą. pracuje obecnie 
około 20 600 zakładów.

Jednak ani wzrost obrotów, 
jaki dzięki temu nastąpił, ani 
przeobrażenia w układzie bran­
żowym (wzrost rzemiosł budo­
wlanych. motoryzacyjnych, me­
talowych. włókienniczo-odzie- 
żowych. zwiększenie się liczby 
zakładów zajmujących się wy­
łącznie usługami, rozwój pla­
cówek na wsi) nie zasnokoiły 
zapotrzebowania ludności. Dla 
tego też zgodnie z rządowym 
programem i rzemiosło Wiel­
kopolski ro-zwiiać się będzie 
dynamiczniej. W bieżącym ro­
ku powstać ma 620 nowych 
zakładów (do roku 1980 -— 
3 280 warsztatów*), pracę w 
rzemiośle podejmie 3 600 osób 
(do końca pięciolatki zatrudnię 
nie wzrośnie o dalsze 14 200).

Przyczyni się to do powięk­
szenia obrotów — w roku 1977 
o 860 milionów złotych, a do 
roku 1980 — o 3 100 milionów.

Szczególnie rozwijane będą 
usługi budowlane, motoryza­
cyjne, drzewne, elektrometalo- 
we oraz produkcja artykułów' 
spożywczych i artystyczno-pa- 
miątkarskich. (len)

i obronnego, umacniając
jusz współdziałanie

SO“ 
ze

JULIUSZ SOLECKI-

Związkiem Radzieckim i inny 
mi państwami socjalistyczny­
mi.

Wychodziliśmy z
założenia, iż jedność państw 
socialistycznych, ich wspólna 
polityka międzynarodowa, ich 
rozwój społeczno-ekonomicz­
ny oraz ich wsnólna siła ob-
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ronna. ucieleśniona 
dzie Warszawskim, 
główma przesłankę 
nych dla socjalizmu 
przemian w świecie.
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śmy konsekwentnie na rzecz 
umacniania naszych więzów 
z całym międzynarodowym ru 
chem komunistycznym i robot 
niczym, krajami Trzeciego 
Świata, wszystkimi postępo­
wymi i pokojowymi siłami, w 
tyrń również realistycznie my 
ślącymi kołami politycznymi 
krylów kapitalistycznych.

Niekwestionowanym sukce­
sem tej polityki stała sie 
Konferencja Bezpieczeństwa i 
Wsnółoracy w Europie.

Postanowienia tej konferen 
cji, zawarte w akcie końco­
wym KBWE, spotkały się nie 
tylko z pełną aprobatą i oo- 
parciem naszego kraju, lecz 
również są przez nas konsek­
wentnie i w całej rozciągłości 
realizowane.

-GŁOS 
Adres

WIELKOPOLSKI”
redakcji: Poznań, ul. Grun-

J. Gawrysiak złożył 
listy uwierzytelniające

2 bm. nowo mianowany am­
basador PRL w NRD, Jerzy 
Gawrysiak, złożył listy uwie­
rzytelniające na ręce przewód 
niczacego Rady Państwa NRD, 
Ericha Honeckera. Po uroczy­
stości E. Honecker przeprowa 
dził z ambasadorem J. Gawry 
siakiem rozmowę, która prze­
biegała w serdecznej i przyja 
ciebkiej atmosferze.

W tym samym dniu amba­
sadora J. Gawrysiaka przyjął 
przewodniczący Radv Mini­
strów NRD, Willi Stoph. (PAP)

Wzrost zadań rolnictwa — 
stwierdzono podczas obrad — 
wymaga dalszego szybkiego 
zwiększania produkcji nawo­
zów. W najbliższych latach 
rozwijana będzie produkcja 
wszystkich ich gatunków, ale 
nawozy fosforowe i potasowe 
będą musialy być częściowo 
importowane. Wskazywano na 
potrzebę podjęcia energicz­
nych działań dla odrobienia 
zaległości i zabezpieczenia wa­
runków terminowej realizacji 
niektórych inwestycji, a zwła­
szcza budowy kompleksu azo- 
towo-fosforowego w Policach.

Sejmowa Komisja Przemy­
słu Lekkiego rozpatrzyła spra 
wy realizacji zadań ekspor­
towych w przemyśle lekkim. 
Resort ten w ostatnich 3 la-
tach 
dzie 
nort 
i w

nie wykonywał wpraw- 
w pełn; planu lecz eks- 
rozwijał sio dynamicznie 
ubiegłej 5-latce wzrósł

Po trzęsieniu ziemi w Tadżykistanie

Natychmiastowa pomoc
dla mieszkańców

Środową prasa radziecka 
przyniosła informacje o prze­
biegu i skutkach trzęsienia 
ziemi, które nawiedziło wie­
czorem 31 stycznia br. północ­
ne tereny Tadżykistanu, poło­
żone w bliskim sąsiedztwie Uz­
bekistanu i Kirgizji. Najbar­
dziej ucierpiały osiedla wiej-

kańcom zniszczonych Kiszła- 
ków. W ciągu paru godzin za­
pewniono im niezbędną opiekę, 
wydano ciepłą odzież i gorące

prawie 3.5-krotnie. W 1976 r. 
osiągnął on około 8 procent 
wartości całego eksportu kra­
jowego.

Za pilne żadanie uznano po 
lepszenię jakości produkcji 
eksportowej. Poprawy wyma­
ca również dostosowanie struk 
tvrv asortymentowej, kolorys­
tyki i wzornictwa produkowa 
nych wyrobów do wymagań 
poszczególnych rynków.

PAP

skie Kiszłaki w okolicach
miasta Isfara, znanego z licz­
nych zabytkowych pomników 
dawnej architektury-

W epicentrum, siła wstrzą­
sów wynosiła 8—7 stopni, a w 
dalszych miejscowościach 6—!j 
stopni. W wielu osiedlach znisz 
czeniu uległy budynki miesz­
kalne i obiekty gospodarcze.

Miejscowe władze orzvstąpi- 
ły natychmiast do szeroko za­
krojonej akcji ratunkowej. Mi­
mo. że utrudniały ją obfite 
opady śniegu, zorganizowano 
szybko ekipy wyjazdowe, któ­
re pospieszyły z pomocą miesz-

posiłki. Przystąpiono 
ewakuacji ludności z

do

żonych terenów. Pracowano bez 
przerwy całą noc. Ci, którzy 
stracili dach nad głowa, zo­
stali przewiezieni do Isfary i 
ulokowani tymczasowo w tam­
tejszym hotelu i sanatorium. 
Pozostałe osoby przyjęli do 
swych domów mieszkańcy 
mbsta.

Do rejonu nawiedzjonego trzę 
sieniem ziem przybyli przed­
stawiciele najwyższych władz 
Tadżykistanu z premierem rzą 
da republiki, Rachmanem Na- 
biiewem, którzy wspólnie z 
miejscowym komitetem partvj 
nym i radą terenową uzgodni­
li nlan pomocy dla poszkodowa 
nej ludności i likwidacji szkód 
materialnych. (PAP)

e Na ul. Gdyńskiej w Pozna­
niu samochód potrącił nietrzeź­
wego. 25-letniego J, P. którego 
z ogólnymi potłuczeniami i zła­
maną ręka przewieziono do szpi 
tala im. Strusia. Kierowca zbiegł 
z miejsca wypadku.
• Na drodze Pinino — Dobro- 

jewo (gm. Ostroróg, woi. poznań 
skie), motocyklista T. G. wjechał 
na poboczu w żwir i wywrócił 
się. Z ciężkimi obrażeniami ciała
nr ze wieziono 
Szamotułach.
• Do <

dwóch

' go do szpitala w 

czopowego zderzenia
..Fiatów” doszło w Pias-

kowió (gm. Szamotuły, woj. no- 
z.nańskie) Kierowców j. S. i T. R. 
w stanie ciężkim przewieziono 
również do szpitala w Szamotu­
łach. (t)
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Z doświadczeń Urzędu Wojewódzkiego w Poznaniu

Witaminy „i“ oraz „k“
usprawniają administrację

Kowalski miał kłopoty, 
więc postanowił prosić 
o finansową pomoc bra­

ta mieszkającego w Argenty­
nie. — O związanych z tym 
formalnościach — usłyszał od 
znajomego prawnika — mówią 
n;ało komu znane przepisy, bo 
dajże resortu zdrowia... Kowal 
ski udał się więc do urzędu 
gminy, w której zamieszkiwał, 
z nastawieniem, że będą kom­
plikacje: zapewne dla referen 
ta ta nietypowa sprawa okaże 
się bardzo trudna i będzie mu 
siała się odleżeć. Tymczasem 
urzędnik od razu przystąpił 
do jej załatwienia. Wystarczy 
ło, że zajrzał tylko do grubej 
księgi. W niej bowiem w ru­
bryce „sprawy i uprawnienia” 
widniało: „przyjmowanie i u- 
wierzytelnianie oświadczeń o- 
sób ubiegających się o pomoc 
od krewnych zamieszkałych 
w Argentynie”; natomiast w 
rubryce „podstawa prawna” 
napisano: „Zarządzenie Mini­
stra Zdrowia i Opieki Społecz 
nej z 7. 2. 1974 roku — w for 
mie pisma”.

Owa księga — wykaz zadań i u- 
prawnień, które po zniesieniu po­
wiatów przeszły do właściwości 
organów stopnia podstawowego — 
z inicjatywy kierownictwa Urzędu 
Wojewódzkiego w Poznaniu zosta 
la opracowana przez Biuro Orga­
nizacyjno - Prawne UW. Szybko 
wywołała zainteresowanie w wie­
lu województwach, m. in. w byd­
goskim, gdańskim, katowickim, 
opolskim i zielonogórskim.

Nic dziwnego, jest to bo­
wiem nieodzowne vademecum 
naczelnika gminy i jego pod­
władnych. Ujmuje 217 zagad­
nień (a nadto 143 wzory decy­
zji), poprzednio w gminach nie 
rozpatrywanych lub nie zała­
twianych, a wymagających 
znajomości wielu aktów praw 
nych. Wystarczy powiedzieć, 
że aż 5 snośród nich reguluje 
wydawanie praw jazdy.

Bywa, że akt normatywny 
okaże się niezbyt klarowny al 
bo nie dość przydatny jako re 
gulator danej dziedziny życia. 
Powstałe na tym tle wątpliwo 
ści i postulaty naczelnicy gmin 
i miast zgłaszają m. in. na 
spotkaniach z kierownictwem 
Urzędu Wojewódzkiego. Od­
powiedź otrzymują natych­
miast lub — jeśli problem jest 
skomplikowany i wymaga oni 
nii specjalistów — na łamach 
okresowych opracowań wyda­
wanych przez Biuro Organiza 
cyjno-Prawne.

Ta komórka opracowała też 
tzw. kalendarz czynności pow 
tarzalnych. Otóż, naczelnicy 
gmin i miast mają obowiązek 
w każdym miesiącu wykonać 
od 10 do 15 stałych zadań. Do 
tychczas Urząd Wojewódzki o 
terminach ich realizacji przy­
pominał' stosownymi pismami, 
wysyłanymi zawsze do wszyst

Minie w roku bieżącym 460 
lat od wystąpienia Mar­
cina Lutra (1483—1546), 

zakonnika i profesora teologii 
w Wittenberdze, przeciwko 
katolickiej nauce o odpustach 
i nieomylności papieża. Słynne 
95 tez, które Luter przybił na 
drzwiach katedry w Wittenber­
dze, obwieściło początek refor­
macji, która wstrząsnęła ów­
czesnymi Niemcami i całą Eu­
ropą. Wszczęte zostały wojny 
religijne, w których jednak nie 
tylko o religię chodziło. Pla­
stycznie wyjaśnił to Fryderyk 
Engels w swym dziele „Wojna 
chłopska w Niemczech”. „W tak 
zwanych wojnach religijnych 
XVI stulecia — pisał Engels 
— szło przede wszystkim o 
bardzo określone, materialne in 
teresy klasowe, wojny te były 
walkami klas tak samo. jak 
później walki wewnętrzne, tu 
Anglii i Francji. Jeżeli wów­
czas te walki klasowe nosiły 
piętno religijne, jeżeli interesy, 
potrzeby i żadania poszczegól­
nych klas ukrywały się pod 
szatą religijną, nie zmienia to 
bynajmniej istoty rzeczy i tłu­
maczy się łatwo stosunkami 
owych czasów”.

W roku 1520 papież Leon X 
ogłosił bullę ,,Exurge Domini’, 
w której surowo potępił nauki 
Lutra. W ślad za tym cesarz 
niemiecki Karol V zwołał w 
roku 1521 sejm w Wormacji 

kich 60 gmin w Poznańskiem. 
Teraz jest kalendarz, który in­
formuje na przykład, że 10 
stycznia — zgodnie z odpowie 
dnią uchwałą Rady Ministrów 
— mija termin analizy skarg 
i zażaleń, a 30 stycznia — ter 
min rozdziału na I kwartał 
materiałów budowlanych.

Trzeba też wspomnieć o za­
leceniu Biura: interesant po­
winien być obsłużony wów­
czas, kiedy przyjdzie do urzę­
du, a nie wyłącznie W ściśle 
określonych dniach i godzi­
nach.

Wszystkie takie przedsięwzię­
cia, a zwłaszcza wykaz zadań i 
uprawnień, nie tylko znacznie 
ułatwiają pracę urzędnikom, ale 
również umożliwiają sprawniejszą 
obsługę interesantów. Zresztą to 
zrozumiałe, że referent, który bez 
zasięgania opinii fachowców i wer 
towania dzienników urzędowych 
od razu wie, co ma zrobić — mo­
że załatwić sprawę szybko i do­
brze. Inaczej mówiąc, zdołano za 
pewnić realność wydanego nie­
dawno zarządzenia o skróceniu 
terminów postępowania w 119 ka­
tegoriach spraw. Nie może trwać 
dłużej niż 14 dni wydanie decyzji 
zezwalającej na prowadzenie pry 
walnego przedsiębiorstwa hand’o- 
wego i gastronomicznego, a dłu­
żej niż 7 dni — wydanie zezwole­
nia na prowadzenie robót budow­
lanych. Natomiast odręcznie nale 
ży załatwić m. in. takie sprawy, 
jak wydanie: zezwolenia na za­
meldowanie w mieszkaniu służbo­
wym, zaświadczenia o przychodo- 
wości gospodarstwa rolnego, kart 
rowerzysty i woźnicy oraz prób­
nych numerów rejestracyjnych. 
Poprzednio wszystkie te sprawy — 
zgodnie z Kodeksem Postępowa­
nia Administracyjnego — można 
było załatwiać w terminie do dwu 
miesięcy. Tak odległy termin 
mógł niektórych urzędników co­
kolwiek demobilizować, wywołu­
jąc reakcję tego rodzaju: po co 
spieszyć się z załatwianiem tej 
sprawy, skoro kodeks daje na to 
dwa miesiące... Podobne podejście 
jest wykluczone, kiedy interesan­
ta trzeba obsłużyć w ciągu kilku 
dni lub natychmiast. Pisze o tym 
Stanisław Kowalewski w książce 
pt.''"„Przełożony i pod władny”;

„Ważnym elementem kon­
kretności (w subiektywnym po 
czuciu wykonawcy) formuło­
wania zadań jest termin ich 
wykonania. Ludzie na ogół 
znacznie słabiej reaguje na 
perspektywę zdarzeń odleg­
łych niż stosunkowo bliskich. 
Te pierwsze wydają im się 
mniej konkretne”.

Prace Biura Organizacyjno- 
Prawnego można nazwać mo- 
delowaniem (ponrzez inspira­
cję i pomoc) obsługi intesesan 
tów w urzędach gminnych. 
Doświadczenie uczy, że nie 
wystarczy sformułować mądre 
zarządzenie i wskazówki. Ko­
nieczne jest jeszcze sprawdze­
nie, jak są one wykonywane. 
To właśnie drugi etap modelo 
wania. którym zajmuje się Wy 
dział Kontroli i Instruktażu 
Urzędu Wojewódzkiego. Ści­

Między Renem a Łabą

Katolicy i ewangelicy
i ogłosił banicję Lutra. Jed­
nakże większość książąt nie­
mieckich, mieszczanie i rycer­
stwo opowiedzieli się za Lu­
trem, w rezultacie czego pozo­
stał on w Niemczech i nadal 
rozwijał działalność reforma- 
terską. Hasła Lutra stały się 
bodźcem (lecz nie przyczyną, 
ta tkwiła głębiej w sprzecz­
nościach życia społecznego) wy 
buchu antyfeudalnego powsta­
nia chłopów niemieckich, któ­
re pod wodzą Tomasza Miin- 
zera objęło w latach 1524—1525 
znaczną część Niemiec.

Walki między protestantami 
a katolikami .toczyły się w 
Niemczech jeszcze lat kilka­
dziesiąt: zakończyły się one w 
roku 1595 układem zawartym 
w Augsburgu, uznającym rów­
nouprawnienie protestantyzmu 
i katolicyzmu na terenie Nie­
miec. Lecz ugoda między obu 
wyznaniami nie trwała długo. 
Feudalne siły społeczne wywo­
łały wojnę trzydziestoletnią 
(1618—1648). która przede wszy 
stkim rozgrywała się na tere­
nie Niemiec. W czasie wojny 

ślej mówiąc inspektorzy tego 
Wydziału:

• sygnalizują właściwym komór 
kom Urzędu Wojewódzkiego istot­
ne potrzeby i trudności" urzędów 
gminnych;

• badają, czy uprawnienia i in 
strukcje kierowane do. gmin od­
powiadają wymogom życia (dla 
przykładu: wspomniany już ka­
lendarz czynności powtarzalnych 
to druga edycja, powstała w wy­
niku zebrania przez inspektorów 
— uwag naczelników gmin);

• sprawdzają, czy inspiracja 
gmin i okazywana im pomoc wy­
wołują pożądane skutki.

Inspekcje Wydziału Kontro­
li i Instruktażu pozwalają 
stwierdzić, że urzędnicy gmin­
ni z reguły właściwie wykorzy 
stują innowacje, których ce­
lem jest ułatwienie i poprawa 
jakości pracy. Mówiąc lapidar 
nie, typowa jest taka sytua­
cja, jaką opisaliśmy w związ­
ku z argentyńską sprawą Ko­
walskiego. Od listopada ubie­
głego roku obowiązuje zarzą­
dzenie o skróceniu terminów 
postępowania w niektórych 
sprawach, a dotychczas Wy­
dział Kontroli i Instruktażu 
nie otrzymał ani jednego syg­
nału o naruszeniu przepisów 
w tym zakresie. Analiza skarg' 
wskazuje natomiast, że prze­
ważająca większość decyzji 
podjętych w gminach nie bu­
dzi jakichkolwiek zastrzeżeń 
formalnych i merytorycznych.

W tak trudnej dziedzinie 
jak gospodarka ziemią (skom­
plikowane przepisy i takie sa­
me sytuacje życiowe) obywa­
tele zgłosili w 1976. roku oko­
ło 200 skarg na działalność 
urzędów gminnych. Tylko 27 
skarg okazało się uzasadnio­
nych. W tym samym okresie 
wpłynęło 7 skarg na wymiar 
podatku, 3 — na działalność 
kolegiów do spraw wykroczeń 
2 — na czynności w postępo­
waniu egzekucyjnym. Te da­
ne w zestawieniu z roczną 
działalnością 60 urzędów gmin 
nych, gminno-miejśkich i miej 
skich najlepiej chyba świad­
czą o poziomie obsługi intere­
santów. Jest to zasługa kadr 
tych urzędów terenowych i 
Urzędu Wojewódzkiego, a 
zwłaszcza tych jego wydzia­
łów, które w omawianej dzie­
dzinie inspirują i kontrolują. 
Połączenie witamin „i” (inspi­
racja) oraz „k” (kontrola) z 
tak dobrym skutkiem upoważ 
nia do uogólnień na temat dal 
szego doskonalenia modelu ad 
ministracji państwowej. Za­
pewne należy dążyć do tego, 
by jeszcze bardziej skrócić dro 
gę obywatela do urzędu (prze 
kazując gminom kolejną por­
cję zadań i uprawnień z orga­
nów stopnia wojewódzkiego). 
Umożliwi to urzędom woje­
wódzkim zwiększenie działań 
inspiracyjnych i kontrolnych.

MICHAŁ ŁUCZAK

prowincje niemieckie zostały 
zrujnowane i wyludnione. Trzy 
dziestoletnie walki między ka­
tolikami a protestantami zo­
stały zakończone pokojem west 
falskim, który w sprawach re- 
ligii ustalił kompromisową za­
sadę: „cuius regio, eius reli- 
giou — czyje panowanie, tęgo 
religia.

Od okresu reformacji pogłę­
bia się w Niemczech dezinte­
gracja: w XVIII wieku istnia­
ło na terenie Niemiec ponad 
300 państewek protestanckich 
i katolickich, rządzonych przez 
władze świeckie lub kościelne. 
Granice między państewkami 
najczęściej były zarazem gra­
nicami wyznaniowymi, przy 
tym w krajach północnonie- 
mieckich panował protestan­
tyzm, a w południowych — ka­
tolicyzm. W Niemczech jako 
całości przewagę liczebną mie­
li jednak protestanci.

Po wojnach napoleońskich,’a 
„zwłaszcza po Kongresie Wie­
deńskim w roku 1815 liczba 
państewek niemieckich zosta­
ła zredukowana z przeszło

W krakowskim Instytucie Odlew 
nic twa prowadzona są prace nau 
kowo-badawcze i ekspertyzy dła 
różnych gałęzi przemysłu. W za 
kiodzie doświadczalnym tej pla­
cówki powstało wiele prototypo­
wych urządzeń zainstalowanych 
w obiektach przemysłowych kra 
ju i za granicą. Ostatnio przygo 
iowano tu uniwersalny aparat do 
badania wytrzymałości mas tor- 
rrMarskich i rdzeniowych. Nowa 
konstrukcja wywołała duże zam 
feresowanie w kraju i wśród firm 
zagranicznych, m. tn. w Stanach 
Zjednoczonych. Twórcą tego a- 
p^rotu jest pracownik instytutu, 

Bogusław SłorsCzyński.
Fot. — CAF

Badanie prototypów

Żywnościowe rezerwyRolnik specjalistą
Podczas obrad VI Plenum 

KC PZPR wiele uwagi 
poświęcono specjaliza­

cji w gospodarstwach indywi­
dualnych. Uznano ją za jeden 
z głównych sposobów podnie­
sienia polskiego rolnictwa. 
Świadczy o tym wypowiedź I 
sekretarza KC Edwarda Gier­
ka: ,

— „Największe możliwości 
wzrostu produkcji gospo­
darstw indywidualnych tkwią 
w upraszczaniu profilu pro­
dukcji i przechodzeniu do jej 
specjalizacji. Specjalizacja — 
jak dowodzi tego praktyka — 
pozwala na uzyskanie znacz­
nego wzrostu wydajności pra­
cy i produkcji towarowej, 
dzięki osiąganiu w wybranej 
dziedzinie wyższych kwalifi­
kacji i doświadczenia, dzięki 
lepszemu wykorzystaniu ma­
jątku produkcyjnego i mecha­
nizacji prac...”

Trudno byłoby o bardziej 
zwięzłą definicję specjalizacji, 
która — poza wymienionymi 
wyżej korzyściami — zapew­
nia rolnikom znaczny wzrost 
dochodów. Pozwala w gospo­
darstwie lepiej wykorzystać 
czas rolnika.

W dyskusji na VI Plenum 
mówiono o pozytywnych do­
świadczeniach i dobrych wyni­
kach poszczególnych woje­
wództw, w których rozwinęła 
się specjalizacja produkcji roi 
nej. Należy do nich również 
województwo poznańskie.

KOMU KARTA SPECJALISTY?

Niełatwo jest uzyskać miano 
gospodarstwa specjalistyczne­
go. Trzeba sprostać określo­
nym wymogom co do wysoko­
ści odpowiednio ukierunkowa­
nej i przez to uproszczonej pro 
dukcji towarowej. Warunki te 
spełnia w województwie poz­
nańskim 1596 gospodarstw, z 
których 1286 specjalizuje się w 
produkcji zwierzęcej, a 310 w 
produkcji roślinnej. Zajmują 
on« obszar 22 340 hektarów, a 
więc dopiero 7,5 procent gos­
podarstw indywidualnych po­
wyżej dwóch hektarów.

trzystu do trzydziestu dzie­
więciu. Granice między szere­
giem nowych, większych tery­
torialnie państw7, przestały być 
granicami religijnymi. Na przy 
kład protestancka przedtem 
Wirtembergia wchłonęła są­
siednie państewka katolickie, a 
katolicka Bawaria — protes­
tanckie.

Dalszy proces zjednoczenia 
terytorialnego kraju dokony­
wał się — w drugiej połowie 
XIX wieku — pod egidą Prus, 
co przyniosło Niemcom i -Eu­
ropie wdadome z historii nie­
szczęścia. W sensie wyznanio­
wym protestanckie Prusy stwa 
rżały dominację wyznania 
ewangelickiego nad Kościołem 
rzymskokatolickim, co w spo­
sób jaskrawy uwidoczniło się 
w okresie tzw. Kulturkampfu, 
zapoczątkowanego przez Bis­
marcka w 1872 roku.

Po drugiej wojnie światowej 
wyniesione z historii podziały 
wyznaniowe i związane z ni­
mi sprzeczności polityczne funk 
cjonują nadal w RFN, przy­
bierają jednak inną postać- niż

Znaczny stopień specjaliza­
cji wykazują również zespo­
ły rolników indywidualnych, 
których jest w województwie 
poznańskich ogółem 798, co sta 
nowi 3* procent liczby zespo­
łów w kraju. Większość z nich 
wprawdzie ma na celu połączę 
nie obsługi mechanizacyjnej 
(537 zespołów), lecz są i takie 
o zdecydowanym profilu pro­
dukcyjnym, jak np. z es poty łą- 
karskie, ogrodnicze, produkcji 
zwierzęcej.

W porównaniu ze 100 000 gospo­
darstw specjalistycznych i zespo­
łów rolników' w' kraju zajmują­
cych się produkcją zwierzęcą nie 
są to może liczby zbyt impo­
nujące. Jednakże w województwie 
poznańskim władze, stawiając wy­
sokie wymogi tym gospodar­
stwom, mają na względzie właśnie 
jakość ich pracy, a nie tylko 
rezultaty ilościowe. Każdy ■z rol­
ników, który otrzymuje kartę gos 
podarstwa specjalistycznego, wie, 
że zobowiązuje go ona do znacz­
nie wyższej produkcji towarowej 
niż jego sąsiadów. Musi on także 
otrzymać odpowiednie środki: kre 
dyty, materiały budowlane, pasze, 
maszyny rolnicze i nawozy. Karta 
gospod ars t w a sp ec ja 1 is t y c zn e go 
jest bowiem zobowiązaniem 
nie tylko samego rolnika, lecz rów 
nież i ze strony władz, a głów­
nie służby rolnej, która powinna 
takie gospodarstwo otoczyć szcze­
gólną opieką fachową.

PROGRAM OPALENKKI

Przykładem takiej opieki mo 
że być inicjatywa pracowni­
ków7 Wojewódzkiego Ośrodka 
Postępu Rolniczego (WOPR) z 
Sielinka, którzy podjęli się 
opracowania programów ma­
ksymalizacji produkcji dla 
dwustu gospodarstw w gminie 
Opalenica. Jest pierwszy tego 
rodzaju eksperyment grupowej 
integracji gminy w Polsce. Ob 
jęto nim większość gospo­
darstw powyżej 10 hektarów7, a 
więc takich, które mają moż­
liwości rozwinięcia specjali­
stycznej produkcji towarowej. 
Gmina Opalenica ma wpraw- 
dzie 1026 gospodarstw7 powyżej 
dw7óch hektarów7, lecz te dwie 
ście objęte eksperymentem zaj­
muje 42 procent gruntów rol­
nych.

W tych dwustu gospodarstwach 
Już obecnie koncentruje saę 66 pro 
cent pogłowi a bydła w gminie, 30

dawniej. Oba Kościoły ciążą 
w7 RFN nad życiem publicz­
nym, mają w pewnym sensie 
charakter konfesji państwo­
wych i ,są zaangażowane w 
walce politycznej. Inaczej rzecz 
wygląda w NRD, gdzie kon­
sekwentnie przeprowadzono 
rozdział Kościoła od państwa, 
państwo ma charakter świecki, 
a religia traktowana jest jako 
sprawa pryv/atna obywateli, 
zgodnie z podstawowymi zasa­
dami wolności sumienia i wy­
znania. Stąd też różnice wy­
znaniowe w NRD, gdzie pro­
testanci stanowią większość lu­
dzi wierzących, a katolicy 
mniejszość, nie stwarzała po­
działów7 o charakterze politycz­
nym.

Na mapie wyznaniowej Re­
publiki Federalnej Niemiec 
wciąż jeszcze dostrzec można 
ślady podziałów terytorialnych 
dokonanych niegdyś w myśl 
zasady „cuius regio, eius reli- 
gio”, ale w miarę upływu cza­
su ślady te coraz bardziej się 
zacierają. Jeszcze mówi się w7 
RFN o protestanckiej więk­
szości na północy i katolickiej 
większości na południu, są 
jeszcze w RFN regiony, w7 któ­
rych ewangelicy lub katolicy 
żyją w diasporze, jednakże w 
obrazie całości Niemcy Zachod-

Dokońc zenie na str. 4
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proc, trzody chlewnej i 4 proc, 
owiec. Programy optymaliza­
cji produkcji zakładają, że te gos 
podarstwa w roku 1980 — po przej 
ściu na specjalizację — przekroczą 
znacznie wskaźniki produkcji to­
warowej dla c a ł ej gminy. Np. da­
dzą 3,7 min litrów mleka, podczas 
gdy plan gminny ustalony jest na 
1,9 min Litrów. Wyprodukują też 
905 ton żywca wołowego, co sta­
nowi 137 procent planu gminnego.

W specjalizacji tkwią więc 
wielkie rezerw7y produkcyjne. 
Rozumieją to rolnicy, którzy 
pragną jak najszybciej nasta­
wię swe gospodarstwa na je­
den określony kierunek. Nie­
stety, Urząd Miasta i Gminy 
nie może im na raz:e zagwa­
rantować koniecznej pomocy 
materialnej, głównie środków 
do produkcji rolnej. W ubie­
głym roku wystarczyło ich dla 
15 gospodarstw, a mimo tonro 
dukcję specjalistyczną podjęło 
do listopada 51. Mają onc za­
pewniona stała cn:eke facho­
wa instruktorów WOPR w Sie 
linku.

ŻYWNOŚCIOWE REJONY

Opracowany dla wojewódz­
twa poznańskiego program spe 
cjalizacji produkcji uwzględ­
nia przede wszystkim zaopa­
trzenie większych aglomeracji 
miejskich, a więc głównie Bez 
nania, a także potrzeby prze­
mysłu przetwórczego. Bierze 
pod uwragę dotychczas ową ba­
zę wytwórczą, tradycje rolni­
ków i źasoby siły roboczej. Dą 
źy się do wytworzenia wyspe­
cjalizowanych rejonów produk 
cyjnych o zasięgu gminy. Np. 
7 gmin nastawi się na produk­
cję zboża. Gminy Buk i Dusz­
niki stanowić będą rejony 
pszenno - jęczmienne, gminy 
Grodzisk i Książ — żytnio-jęcz 
mienne, Mosina i Wielichowo 
— żytni, Kołaczkowo — mie­
szany pszenno-żytni. Uprawa 
kukurydzy na ziarno koncen­
trować się będzie w gminach: 
Grodzisk, Brodnica, Kamie­
niec, Kórnik, Nowe Miasto, 
Szamotuły, Srom, Zaniemyśl.

.Są wyznaczone rejony, upra- 
w7y ziemniaków, buraków7 cu- 
krow7ych, roślin włóknistych, 
warzyw7. Produkcja ogrodni­
cza obejmie wieńcem Poznań, 
aby jak najbardziej skrócić 
drogę dostawy owoców i wa­
rzyw na rynek.

W oparciu o planowane dostawy 
średków do produkcji rolnej bę- 
dzie można wydać do roku 1980 
karty gospodarstw specjalistycz­
nych dla 1100 ich właścicieli, któ- 

I rzy zajmować się będą uproszczb- 
| ną gospodarką roślinną. W gospo­

darstwach specjalistycznych znaj­
dzie się 56 CO0 hektarów, czyli 30 
nrocent użytków rolns^ch sektora 
indywidualnego w województwie 
poznańskim. Gmtłnna s-łużba roi. 
”a, przy pomocy specjalistów za­
interesowanych instytucji i pra­
cowników WOPR, c-nracuje „pla­
ny urządzeniowe” dla tych gospo­
darstw.

W tyku tych prac warto sko 
rzystać z doświadczeń gminy 
Opalenica, która pierwsza w7 
szerszej skali podjęła się spe­
cjalizacji czyli upraszczania 
produkcji w gospodarce indy­
widualnej.

MARIA POLCYNOWA

STRONA Q
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Wysiłkiem poznańskich konserwatorów W Stoczni Gdańskiej

Stare budowle
odsłaniają tajemnice przeszłości

Przywracaniem wartości hi 
storycznych obiektom za 
bytkowym zajmuje się 

Państwowe Przedsiębiorstwo, 
Pracownie Konserwacji Zabyt 
ków. Oddział w Poznaniu. Je­
go załoga wykonuje bieżące i 
kapitalne remonty, a jeśli za­
chodzi konieczność — stawia 
także budynki od nowa. W za 
kres działalności PKZ wcho­
dzi również opracowywanie 
dokumentacji naukowo - hi­
storycznej dla stwierdzenia 
między innymi z jakiej epoki 
pochodzi obiekt i jakie przed­
stawia wartości kulturowe.

Zasięg działalności PKZ — 
oprócz Poznania — obejmuje 
Wielkopolską (poza wojewódz­
twem pilskim) oraz wojewódz 
twa łódzkie, sieradzkie, zielo­
nogórskie i Głogów (woj. leg-

Pobłażliwość wielu sądów RFN

Zbrodniarze hitlerowscy 
na wolności

Hitlerowscy zbrodniarze wojenni dzięki pobłażliwości wic 
lu sądów RFN niemal z reguły są wypuszczani na wolność, 
a później korzystają z pomocy finansowej państwa.
Do takiego wniosku doszedł 

naukowiec zachodnioniemiecki 
Peter Alexis Albrecht z Getyn 
gi. po przestudiowaniu losu 81 
hitlerowskich przestępców wo 
jennych w Dolnej Saksonii w 
okresie od 8 maja 1945 r. do 
1 października 1973 r. Skaza­
no ich pierwotnie na (najwyż-

Gwarancje rządu w Bonn

Eksport broni 
do Turcji i Indonezji
Powołując się na oficjalne 

koła rządowe w Bonn Agen­
cja Associated Press podaje, 
że w środę rząd RFN powziął 
decyzję w sprawie udzielenia 
finansowych gwarancji eks- 
portowych na wywóz do Indo­
nezji i Turcji czołgów, rakiet 
i okrętów podwodnych o war­
tości kontraktowej ,1,5 miliar­
da marek. Agencja pisze rów­
nocześnie, iż w Bonn szcze­
gólne zastrzeżenia wywołał 
problem udzielenia gwarancji 
w wysokości 250 milionów ma 
rek na eksport do Indonezji 
okrętów podwodnych. Po raz 
pierwszy rząd RFN udziela te 
go rodzaju gwarancji w związ 
ku z transakcją eksportu bro­
ni do kraju nie będącego 
członkiem NATO. Istnieje oba 
wa, że mogą napłynąć wnioski 
z innych krajów rozwijających 
się o zatwierdzenie podobnych 
transakcji, którym towarzy­
szyłyby gwarancje rządowe.

Warto zwrócić uwagę, że de 
cyzja Bonn zapadła w niewie­
le dni po tym, jak prezydent 
Jimmy Carter zapowiedział 
dokonanie przeglądu amery­
kańskiej polityki eksportu bro 
ni za granicę i oznajmił zara­
zem, że pragnie zaapelować do 
sojuszników USA o wstrze­
mięźliwość w tym zakresie. 
‘ PAP 

nickie). Na ten rok uwzględ­
niono roboty za około 120 min 
zł w 35 budynkach.

W Poznaniu do ważniej­
szych zadań należy dostosowa 
nie kamienicy przy Starym 
Rynku (narożnik ul. Zamko­
wej) do potrzeb przyszłego Mu 
zeum Sienkiewicza. Prace te 
rozpoczną się w II kwartale 
br. W bieżącym roku, po kon 
serwacji m. in. balustrady na 
wieży, zakończony będzie re­
mont Ratusza. Planuje się też 
odnowienie i przystosowanie 
do innych celów dwóch zabyt­
kowych kamieniczek przy Sta 
rym Rynku 42 i 43. Dokumen­
tacja jest częściowo gotowa.

W I półroczu zakończy się 
remont niedużego obiektu przy 
ul. Mokrej, w którym umiesz- 

szą w NRF) karę dożywotnie­
go więzienia.

Albrecht, znawca prawa i 
nauk społecznych, w swojej 
rozprawie naukowej dochodzi 
do następującej końcowej kon 
kluzji: stosowanie prawa łaski 
ma często cechy „samowoli”. 
Prawo to funkcjonuje dobrze 
tylko w odniesieniu do okre­
ślonych osób. Są nimi przede 
wszystkim zbrodniarze hitle­
rowscy. Z 13 zbrodniarzy ska­
zanych po 1945 roku na doży­
wocie 11 zwolniono już po o- 
kresie od 7 do 15 lat. W prze­
ciwieństwie do innych ułaska 
wionych — zaznacza dalej 
uczony — przestępcy hitlerow 
scy „z zasady po wypuszcze­
niu na wolność otrzymują po­
moc finansową”. (PAP)

Okręgowa Komisja Badania 
Zbrodni Hitlerowskich w Łodzi 
prowadzi śledztwo w sprawie mor 
derstw, popełnionych w latach 
1940—1944, przez funkcjonariuszy 
żandarmerii hitlerowskiej z poste 
runku w Czastarach, b. pow. 
wieruszowski, woj. kaliskie, na 
20 osobach, a w tym na 16 Pola­
kach, m. in. mieszkańcach gm. 
Czastary oraz 4 radzieckich jeń­
cach wojennych.

• W związku z powyższym, prosi 
się wszystkie osoby (dotychczas 
nie przesłuchane), których krew­
ni lub znajomi zostali zamordowa­
ni na terenie Gminy Czastary oraz 
te osoby, które były świadkami, 
znają miejsce popełnionych mor­
derstw i pochowania zwłok (co 
szczególnie dotyczy Wacława Do­
miniaka z Wieruszowa, Ignacego 
Krzemińskiego pochodzącego z 
Białej, NN kobiety zamordowanej 
w pobliżu posterunku żandarme­
rii, Antoniego Maślaka z Wieru­
szowa, Jana Wojnowskiego z Ząb­
kowic, Stefana Wełny z Malano­
wa, Stanisława Kowałińskiego z 
Kierzna oraz 4 radzieckich jeńców 
wojennych) — o zgłoszenie pi­
semnych bądź telefonicznych in­
formacji: w Biurze Okręgowej Ko 
misji Badania Zbrodni Hitlerow­
skich w Łodzi, ul. A. Struga 46, 
tel. 358-29, w Delegaturze Tereno­
wej w Wieluniu (Sąd Rejonowy) 
ul. 18 Stycznia 3, tel. 23-09, w Po 
sterunku Milicji Obywatelskiej w 
Czastarach. (na) 

czona będzie jedna z pracow­
ni przedsiębiorstwa, obecnie 
znajdująca się w baraku przy 
ul. Chwaliszewo. Przy ul. Mo­
stowej, gdzie dawniej mieściła 
się Loża Masońska, od nowa 
stawia się fundamenty i mury 
budynku. Po oddaniu go do 
użytku ulokowane w nim bę­
dzie Muzeum Etnograficzne 
Poznania.

W trakcie prowadzonych 
prac badawczych, poprzedzają 
cych remont, załoga PKZ od­
krywa często nieznane dotych 
czas szczegóły architektonicz­
ne, malarskie lub rzeźbiarskie. 
Tak właśnie stało się, kiedy 
przystąpiono w zeszłym roku 
do remontu konserwatorskie­
go kamienicy z salonem „De­
sy” przy Starym Rynku 48. 
Okazało się wówczas, że jej 
fundamenty i mury do wyso 
kości pierwszego piętra pow­
stały 100 lat wcześniej, niż są 
dzono dotychczas. Pochodzi 
ona zatem z końca XIII wie­
ku. Dowiedziono także, że kie 
dyś — jeszcze przed zniszcze­
niem jej przez pożar w 1535 r. 
— była budynkiem wolnostoją 
cym. Obecnie usytuowana jest 
w zwartej zabudowie. Odre­
montowana straciła później 
swój gotycki styl, bowiem o- 
trzymala wczesnorenesansowy 
wystrój.

Dalsze pieczołowicie prowa­
dzone prace umożliwiają doko 
nywanie w tym budynku co­
raz innych odkryć, jak np. sy 
stemu... centralnego ogrzewa­
nia z czasów renesansu. Po 
ukończeniu badań kamienica 
będzie odnowiona, aby wszyst 
ko to, co zostało odkryte, m. 
in. mury gotyckie i autentycz 
ną ceramikę z tego okresu 
można było obejrzeć. W zwiaz 
ku z tym niecodziennym od­
kryciem, którego dokonał mgr 
inż. arch. Antoni Kąsinowski, 
PKZ projektują na ten temat 
zorganizować sesję naukową.

Warto też przypomnieć, że 
pod koniec minionego roku za 
kończono roboty budowlane w 
kamieniczkach przy ul. Swię- 
fosławskiej nr 6 i 7. Obie znaj 
dują się obecnie w zagospoda­
rowaniu. W pierwszej mieścić 
się będzie Dom Aktora, w dru 
giej — siedziba Poznańskiego 
Towarzystwa Muzycznego im. 
H. Wieniawskiego.

Nieco wcześniej, w listopa­
dzie 1976, dobiegł końca re­
mont Zamku w Gołuchowie. 
Tutaj przy okazji odnawiania 
tego obiektu, na podstawie 
zdjęcia odtworzono 2-skrzydło 
we drzwi z bogatą snycerką.

(an)

Katolicy i
Dokończenie ze str. 3 

nie są krajem mieszanym pod 
względem wyznaniowym. Nie 
ma już tam okręgów „czysto” 
katolickich. Do przemieszcza­
nia ludności katolickiej i pro­
testanckiej przyczyniły się w 
okresie powojennym migra­
cje z zewnątrz i wewnętrzne, 
które w dalszym ciągu trwają. 

Zmieniają się przy tym pro­
porcje liczbowe między kato­
likami a protestantami. Fede­
ralny Urząd Statystyczny w 
RFN poinformował w dniu 23 
grudnia ubr., że Kościół rzym­
skokatolicki w roku 1976 po 
raz pierwszy stał się najbar­
dziej liczebnym związkiem wy 
znaniowym w RFN, odbierając 
palmę pierwszeństwa Kościoło_

0 wi ewangelickiemu. A jeszcze 
$ w 1961 roku ewangelicy stano- 
▲ wili 50,5 procent ludności RFN, 

zaś katolicy 44-,1 procent. W 
1964 roku ewangelików w RFN 

♦ było o 2,8 min więcej niż ka- 
tolików, w roku 1974 przewa- 

▲ ga ta spada do 0,2 min, wresz- 
I cie w roku 1976 katolicy zysku- 
▼ ją przewagę liczebną nad ewan 
▼ gelikami.
J Te zmiany liczbowe zostały spo- 

▼ wodowane kilkoma czynnikami. 
▲ W ciągu ostatnich dziesięciu lat licz 
T ba przybyłych do RFN imigran- 
V tów-katolików wyniosła 1,2 min, 
♦ podczas gdy imigrantów ewange­

lików przybyło w tym okresie tył- 
ko 200 000. Kościół ewangelicki po- 

4 niósł też większe straty w ubytku 
naturalnym swych wyznawców: w 
latach 1964—1974 liczba zmarłych 
protestantów była o 800 000 więk­
szą niż zmarłych katolików. Oba 
Kościoły dotknięte zostały pogłę­
biającym się w NRF procesem

Największa polska 
pochylnia już pracuje
W Stoczni Gdańskiej rozpo­

częła pracę największa w Pol­
sce pochylnia, zdolna do po­
mieszczenia statków — 80-ty- 
sięczników. Położono tu stęp­
kę pod prototypowy, semikon- 
tenerowiec o nośności 16 500 
ton.

Nie oznacza to jednak zakoń 
czenia budowy pochylni.- Aby 
zyskać na czasie zdecydowano 
— podobnie jak w przypadku 
drugiego suchego doku w gdyń 
skiej „Komunie” — prowadzić 
równocześnie, od pewnego mo 
mentu, budowę pochylni i 
statku. (PAP)

Doroczne nagrody 
„Życia Literackiego"
Redakcja „Życia Literackie­

go” przyznała doroczne nagro 
dy autorom książek wyda­
nych w 1976 r. w dziedzinie 
reportażu, eseistyki i krytyki 
literackiej.

Nagrody otrzymali: autorzy 
tomu zbiorowego pt.: „Repor­
ter strzela” Książka i Wie­
dza"): Romuald Karaś za dzia­
łalność w zakresie zaangażo­
wanego reportażu współczes­
nego oraz książkę „Himalaj­
ska tragedia” („Czytelnik”); 
Kazimierz Koźniewski „Histo 
ria co tydzień” („Czytelnik"); 
Wojciech Natanson „Uśmiech 
i poezja Jana Sztaudyngera” 
(„Wydawnictwo Łódzkie”); Wi 
told Nawrocki „Klasa, ideolo­
gia, literatura” („Wydawnic­
two Poznańskie”) i Hubert Or 
łowski „Literatura w TH Rze­
szy” („Wydawnictwo Poznań­
skie”). (PAP)

Wielka Brytania

W przyszłym roku 
wybory powszechne?
Duży rozgłos nadała prasa 

londyńska słowom premiera 
Jamesa Callaghana, który na 
spotkaniu z grupą posłów la- 
bourzystowskich powiedział, że 
za rok o tej porze będzie on 
„być może, zajęty innymi rze­
czami”. Uwagę tę potraktowa­
no jako sygnał, iż Callaghan 
rozważa możliwość rozpisania 
na wiosnę przyszłego roku no­
wych wyborów powszechnych, 
jeśli tylko W. Brytania prze­
brnie przez najgorszy etap 
kryzysu gospodarczego. (PAP)

ewangelicy
•

laicyzacji społeczeństwa, który m. 
in. powoduje spadek liczby 
chrztów. Spadek ten był jednak 
większy w Kościele ewangelickim 
niż katolickim. W latach 1964— 
1974 liczba chrztów w Kościele 
ewangelickim zmniejszyła się o 
53 procent, a w Kościele katolic­
kim o 49 procent. Z roku na rok 
zwiększa się też w RFN liczba 
osób występujących z Kościołów; 
przypadki wystąpień są jednak do­
tkliwsze dla Kościoła ewangelic­
kiego niż katolickiego. W latach 
1970—197-1 z Kościoła ewangelickie­
go wystąpiło około 900 000 osób, a 
z Kościoła katolickiego około 
350 000. W roku 1970 oba Kościoły 
skupiały łącznie 91.6 procent miesz 
kańców RFN, w 1975 roku odsetek 
ten spadł do 88,2 procent.

Wspomniano wyżei o tym, że 
oba kościoły w RFN sa za­
angażowane w życiu politycz­
nym. Trzeba dodać, że jest to 
zaangażowanie najzupełniej 

różne: hierarchia Kościoła rzym 
skokatolickiego stoi po stronie 
sił zdeklarowanej prawicy, ood 
czas gdy zwierzchnictwo Koś­
cioła ewangelickiego (Synod i 
Rada EKD) zajmuje w szere­
gu kluczowych kwestii polity­
ki RFN stanowisko liberalne, 
a nawet postępowe (np. w 
kwestii normalizacji stosunków 
z Polską). Istotne rozbieżności 
występują też w postawach i 
działaniach politycznych mię­
dzy formalnie dwuwyznanio- 
wą chadecją zachodnioniemiec- 
ką a zwierzchnictwem EKD. 
Charakterystyczne, iż ewange­
licy w RFN w większym stop­
niu pocierają SPD i FDP niż 
CDU/CSU. *

STANISŁAW MARKIEWICZ

Polscy lekkoatleci 
rozpoczynają sezon halowy

Rozpoczyna się międzynarodowy sezon halowy. Wiele startów w 
kraju i za granicą oraz halowe mistrzostwa Europy w San Seba­
stian czekają polskich lekkoatletów. O zbliżającym się sezonie mó­
wi szef szkolenia PZLA — L. Nitkowski.

— Przez najbliższe 6 tygodni, co 
kilka dni, naszych reprezentan­
tów czekają starty w silnej staw 
ce. Wprawdzie odwołano kilka mi 
tyngów, to jednak sezon halowy 
zapowiada się ciekawie. Kilka 
grup zawodników udaje się na 
starty do Budapesztu (2—3 lutego), 
Madrytu (5 lutego), Berlina, Le­
ningradu, Jablońca, Sofii (19—20 lu 
tego). Irena Szewińska i Wojciech 
Buciarski startować będą w USA, 
m. In. w wielkim mityngu w Los 
Angeles (5 lutego). W Warszawie, 
Zabrzu. i kilku innych miastach 
rozegrane zostaną mityngi krajo­
we (5, 12 i 19 lutego). Najważniej­
szą imprezą krajową będą mistrzo 
stwa Polski 26—27 lutego w Zab­
rzu.

— Czy zobaczymy na starcie czo 
lówkę, z medalistami olimpijski­
mi?

— Jacek Wszoła przebywa obec 
nie na 2-tygodniowej kuracji w 
górach, ale jeśli stan zdrowia poz 
woli mu na to, wznowi starty przy 
końcu miesiąca i być może 19 lu­
tego wystartuje w Sofii. Tadeusz 
Ślusarski już wznowił treningi po 
zeszłorocznej kontuzji i z cieka­
wością czekamy na jego pojedyn 
ki z młodszymi konkurentami. 
Skok o tyczce to jedna z naszych 
najsilniejszych konkurencji. Przy 
jęliśmy zasadę, że długodystansow 
cy, z Bronisławem Malinowskim, 
nie będą startować w mityngach 
halowych. Być może — grupa bie 
gaczy uda się przy końcu lutego 
na trening do Kenii. Chcemy przy 
gotować silny zespół na mistrzo­
stwa świata w biegach przełajo­
wych, które odbędą się w marcu 
w Duesseldorfie.

— Ilu polskich lekkoatletów sta 
nie na starcie halowych mi­
strzostw Europy w San Sebastian?

Porażka W. Fibaka
W Richmond (Wirginia) rozpo­

czął się kolejny turniej z udzia­
łem światowej czołówki tenisi­
stów. Występujący w nim polski 
tenisista Wojciech Fibak został wy 
eliminowany w pierwszej rundzie 
przegrywając z australijskim „we 
teranem kortów” Tony Rochem 
1:6, 6:4, 4:6.

Deblowy partner Wojciecha Fi­
baka Holender Tom Okker awan­
sował do kolejnej rundy wygrywa 
jąć z Onny Parunem (Nowa Zelan 
dia) 6:3, 6:2.

Oto inne ciekawsze wyniki 
pierwszej rundy: Ilie Nastase (Ru 
munia) — Cliff Drysdale (RPA) 
6:2, 6:3, Manuel Orantes (Hiszpa­
nia) — Jan Kodes (CSRS) 6:3, 6:4.

Rekord świata
H. Fibingerovej

W środę wieczorem rozpoczęły 
się w Budapeszcie międzynarodo­
we halowe zawody lekkoatletycz­
ne z udziałem reprezentantów kil 
ku krajów, wśród nich również i 
Polski. W pierwszym dniu naj­
lepszy wynik uzyskała reprezen­
tantka CSRS — Helena Fibinge- 
rova, która ustanowiła rekord 
świata w pchnięciu kulą. Ubieg­
łej so-boty Fibingerova wynikiem 
21,58 ustanowiła halowy rekord 
świata, a w środę w Budapesz­
cie poprawiła ten rezultat na 21,66 
m.

Reprezentanci Polski zajęli w 
środę 3 drugie miejsca oraz jed­
no trzecie. W trójskoku zwycię­
żył Bedrosian (Rumunia) — 16,41, 
przed Biskupskim — 16,14. Bieg 
na 200 m wygrał Susulescu (Ru­
munia) — 21.79, wyprzedzając No 
wosza — 21,82. Na 3.000 m trium­
fował Zemen (Węgry) — 7.59,6
(halowy rekord Węgier), przed Wa 
silewskim — 8.03,4.

W biegu na 60 m triumfował 
Węgier Gresa — 6,47 przed Rumu 
nem Petreecu — 6,51 oraz repre­
zentantem Polski — Tyszką — 
6,52.

X dalekopisem
Na międzynarodowym mityngu 

lekkoatletycznym w Melbourne 
Irena Szewińska i Bronisław Ma­
linowski odnieśli zwycięstwa. Sze 
wińska wygrała na dyst. 400 m 
ze słabszym jak na jej możliwoś­
ci rezultatem 52,8 sek. Malinow­
ski zajął pierwsze miejsce w bie 
gu na 3000 m z przeszkodami w 
czasie lepszym o 2,4 sek. od re­
kordu Australii 8.24,6 min.

Podczas tych zawodów Szewiń­
ska startowała również na dystan 
się 100 m. Zajęła ona 3 miejsce z 
czasem 11,9. Zwyciężyła Realene 
Poyle (Australia) — 11,7 przed 
swą rodaczką Denise Robertson 
— 11,7.

Komunikat
HKS Bogdanka zawiadamia, że 

zebranie sprawozdawczo — wybór 
cze klubu odbędzie się dzisiaj o 
godz. 14.30 w świetlicy przy ul. 
Sikorskiego 12 13.

— Przewidujemy wysłanie ok. 
40-osobowej ekipy. Główną elimi­
nacją będą halowe mistrzostwa 
Polski w Zabrzu. Wyznaczyliśmy 
dość wysokie minima kwalifika­
cyjne, wyższe od minimów IAAF. 
Aby zdobyć prawo startu w mi­
strzostwach Europy, zawodnicy 
będą musieli legitymować się war 
tościowymi rezultatami. Stosowa­
nie taryfy ulgowej, jak sądzę, nie 
jest wskazane. Oczywiście, byłbym 
rad, gdyby w reprezentacji zna­
lazło się wiele utalentowanej mło 
dzieży, która mogłaby spróbować 
sił w walce z czołówką europej­
ską.

Oto minima PZLA na mistrzo­
stwa Europy:

mężczyźni kobiety
6,80 7,40
48,0 54,5
1.50,0 2,07
3.J6,0 —
8.00,0 —
7,80 8,25
2,17 1,83
7,85 6,35
5,25 —

16.30 —
19,40 18.30

PAP

60 m 
400 m
800 ni 
1500 m 
3000 m 
60 ppł 
wzwyż 
w dal 
tyczka 
trójskok 
kula

Atrakcyjne imprezy 
kolarskie wPoznaniu

Podobnie jak w poprzednich la 
tach, w Poznaniu odbędzie się w 
bieżącym roku kilka atrakcyj­
nych imprez kolarskich. Najwięk­
szą będzie XXX jubileuszowy 
Wyścig Pokoju. Uczestniczący w 
nim kolarze przyjadą do Pozna­
nia 9 maja, a 10 będą mieli dzień 
odpoczynku i 11 maja wyruszą w 
dalszą trasę. Tradycyjnie rozegra 
ny zostanie też Mały Wyścig Po­
koju.

Z innych atrakcyjnych imprez 
warto już dziś zasygnalizować kry 
terium Stomila i kryterium noc­
ne. Obie te imprezy w silnej ob­
sadzie rozegrane zostaną w pier­
wszych dniach czerwca. Ciekawie 
zapowiada się też Wyścig Dooko­
ła Wielkopolski. W bieżącym ro­
ku startować w nim będzie osiem 
ekip zagranicznych z Czechosło­
wacji, Danii, Francji, NRD, RFN, 
Szwecji, Węgier i ZSRR, (wi)

Finał Pucharu Polski 
laskarzy - juniorów

5 i 6 bm. w nowej hali WOSiR-u 
w Poznaniu przy ul. Chwiałkow- 
skiego 34 rozegrana zostanie os­
tatnia część spotkań o Puchar Pol 
ski laskarzy w kategorii junio­
rów. W wyniku eliminacji do sze 
rokiego finału zakwalifikowało 
się osiem drużyn, które podzielo­
no na dwie grupy. W grupie A 
znalazły się zespoły: Warty (zwy­
cięzca eliminacji poznańskiej), Po 
morzanina Toruń (pierwszy w tur 
nieju łódzko — toruńsko — wro­
cławskim), Siemianowiczanki (II 
w eliminacji śląskiej) oraz Pocz­
towca (III w Poznaniu), a w gru­
pie B: AZS Katowice (I na Ślą­
sku), Budowlani Łódź (II w eli­
minacji okręgów Łódź, Toruń, 
Wrocław), Polonia Środa (II w 
Poznaniu) oraz Górnik Siemiano­
wice (III na Śląsku). W grupach 
drużyny walczyć będą systemem 
„każdy z każdym”, a później pu­
charowym. Wreszcie ostatnią 
część 2-dniowego turnieju stano­
wić będą mecze o miejsca 7—8, 
5—6, 3—4 i 1—2. To ostatnie roz- 
pocznie się w niedzielę, o godz. 
13.45. Wszystkie mecze tłwać bę­
dą 30 minut (2 x 15). Początek spot 
kań sobotnich o godz. 14, a nie­
dzielnych o 9-tej.

Miano najlepszej drużyny przed 
rokiem wywalczyła Warta. Wyda 
je się, że tym razem — podobnie 
jak w turnieju seniorów — „zie­
lonych” czeka trudna przeprawa 
ze starannie przygotowanymi zes 
połami śląskimi, (ad)

Olimpia - Dynamo 
w sobotę na Golęcinie
Sympatycy piłki nożnej w Poz­

naniu mogli w bieżącym roku 
oglądać mecze jedynie w hali. 
Pie.rwszym spotkaniem piłkar­
skim rozegranym na otwartym 
boisku będzie mecz piłkarzy O- 
limpii z I-ligowym zespołem NRD 
Dynamo Berlin. Odbędzie się on 
w" sobotę o godz. 11 na boisku w 
Golęcinie. «

Pojedynek z piłkarzami NRD 
jest dla gwardzistów jednym z 
etapów przygotowań do rewanżo­
wej rundy rozgrywek o mistrzo­
stwo II ligi. Zawodnicy trenują­
cy pod kierunkiem nowego szko- 

, leniowca — E. Samulczyka, prze­
bywali już na 14-dniowym obozie 
w Kiekrzu oraz uczestniczyli w 
dwóch turniejach halowych — w 
Poznaniu i Koninie, (wił)
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Dnia 28 stycznia 1977 roku zmarł

adwokat
TADEUSZ DZIENNIK

członek Zespołu Adwokackiego nr 13 
w Poznaniu.

W Zmarłyrri straciliśmy serdecznego kolegę.

Cześć Jego pamięci!

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 lutego 1977 r. 
o godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.

Rada Adwokacka w Poznaniu
449-K3

W dniu 1 lutego 1977 r„ po długiej i ciężkiej 
chorobie zmarł, długoletni i zasłużony pracow­
nik naszego przedsiębiorstwa

ZENON FRASUNKIEWICZ 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi 

i Medalem 30-lecia PRL.

W Zmarłym straciliśmy sumiennego i odda­
nego pracownika, oraz nieodżałowanej pamięci 
kolegę.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają

Samorząd Robotniczy — Dyrekcja 
i współpracownicy 

Poznańskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego 
nr 2 w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 5 lutego 
1977 r. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

476-K1

4. Dnia 30 stycznia 1977 roku zmarła w wieku 
I 81 lat nasza kochana matka, teściowa, bab­
cia i prababcia, śp.

STANISŁAWA ADAMSKA
Pogrzeb odbędzie się 

cmentarzu junikowskim.
4 bm. o godz. 11 na

Staszica 10 m. 20.

W smutku pogrążona

435-U3

4. Dnia 30 stycznia 1977 roku zmarł po długich 
I i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św., mój kochany mąż, nasz drogi ojciec, 
teść i dziadek, przeżywszy lat 82, śp.

EDMUND GRABARZ
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 10.25 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona 

żona z rodziną 
436-U3

4- Dnia 1 lutego 1977 r. zasnęła w Panu, po dłu- 
I giej i ciężkiej chorobie, w wieku 74 lat, na­
sza najdroższa, ukochana matka, babcia i sio­
stra, śp.

z Szrejbrowskich
IRENA TRÓSZYŃSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 10.30 
z kaplicy cmentarnej w Lesznie,

o czym z głębokim żalem zawiadamiają 
córki, zięciowie, wnuczki i brat

Leszno, ul. Sienkiewicza 9. 461-U 3

10—18

10—18

9—13
6—14

10—18

339-K1

Dnia 1 lutego 1977 r: zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św„ w wieku 78 lat, mój ukochany 
mąż, nasz najdroższy i najlepszy ojciec, teść, 
dziadek, brat i szwagier

JANUSZ PODLEWSKI 
powstaniec wielkopolski, 

b. więzień obozów koncentracyjnych, 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 

Odrodzenia Polski.
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby do koś­

cioła farnego, nastąpi w piątek, 4 bm. o godzi­
nie 11. Po nabożeństwie pogrzeb na cmentarzu 
Sw. Trójcy, 
o czym zawiadamiają 
pogrążeni w głębokim smutku

żona, córki i zięciowie
Dom żałoby: Koźmin Wlkp., Rynek 3.

14864g

Dnia 31 stycznia 1977 r. zmarł nasz długoletni 
pracownik — emeryt

JOZEF OWCZARZAK
mistrz fryzjerski

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5. n. 77 r. o go- 
dzipie 12.50 na cmentarzu na Junikowie.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy szczere­
go współczucia.

Zarząd, Rada Zakładowa, Rada Spółdzielni 
i współpracownicy

Spółdzielni Pracy Fryzjersko-Kosmetycznej.
475-K 3

tDnla 30 stycznia 1977 roku odeszła od nas na 
zawsze po długich i ciężkich cierpieniach, 

moja kochana żona, mama, teściowa i babcia, 
śp.

MICHALINA PAWLAK
z domu Nowicka

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 14.50 
na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną
Ul. Kopanina 4 m. 11. 459-U3

tDnia 31 stycznia 1977 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach mój najukochańszy 
mąż, nasz najdroższy brat, wujek, zięć, prze­

żywszy lat 45, śp.

CZESŁAW JAŻDRZYK
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 11.05 

na ęmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Staszica 25 m. 3.

żona z rodziną

467-U3

tDnia 30 stycznia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., nasz najukochańszy oj­

ciec, teść, dziadek i pradziadek, przeżywszy 
lat 91, śp.

TOMASZ NOWAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. tl.40 

na cmentarzu na Junikowie.
W głębokim

, R O
Ul. Gwardii Ludowej 42 m.

Autobus odjeżdża sprzed 
dżinie 10.49.

smutku pogrążona

3.
domu żałoby o go- 

46n_^

Praca © Nauka
Przyjmę opiekunkę do 1,5- 
rocznego dziecka. Może 
być z prowincji. Telefon 
20-04-28, od godz. 17. Osie 
dle Kosmonautów. 14686g
Kto zapewni opiekę 1 
mieszkanie samotnej star­
szej emerytce, za wyna­
grodzeniem. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
13241g.____________________  
Instalator, członkowie SM, 
przyjmie dozorcostwo i 
konserwacje. Warunek 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla. 
13247g.__________ _____ 
Kto przerobi dwa okna 
(otwieranie). Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
13264g.__ _________________  
Restauracia „Nadwarciań­
ska” w Radzewicach za­
trudni kucharki oraz 4 
nomoce kuchenne z ewen­
tualnym zakwaterowa­
niem. Tel. 13-27-93. 13283g
Technik ogrodnik z prak­
tyką oraz kobieta przyj- 
mą pracę w ogrodnictwie 
lub szklarniach. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13288g._____________ _
N?.uczvciel udzieli korę-’ 
petycji z matematyki i fi­
zyki. Krajkowski, Kuźni­
cza 16 m. 3. 13170g

Kupno © Sprzedaż
Kota — angorę pilnie ku­
pię. Tel. 712-82.13258g
Kupie tokarkę stołową — 
przelot do 10 mm. Kacz­
marek, ul. Kolskiego 80. 
 13259g 
Wylnij — zachowaj! Sta­
re monety, kufel do piwa, 
szablę — sztylet, żyran­
dol świecowy, świeczniki, 
lampę naftową, zegar, ze 
garek ciekawy, moździerz 
obraz, naczynie srebrne, 
różne starocie — kupię. 
Umińskiego 7a m. 30 (Wil 
da), od godz. 12. 10770g
Kupię, segment „Kowal­
skich” (szafa z nadstaw­
ką — połysk). Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14562g.____________________  
Kupię grzejniki żeliwne 
60 cm. Wojciech Duda, 
Marii Wicherkiewicz 13, 
60-465, Poznań 29 . 66ppr
Ciągnik Ursus C-328 lub 
25 kupię. Wincenty Wie­
czorek, Złota 30, 27-650 
Samborzec, woj. tarno­
brzeskie. 232-K2
Sprzedam stół, krzesła, 
szafę dwudrzwiową, kana 
potapczan, sekretarzyk — 
ciemne, nowe, wysoki po- 
łysk. Oferty: tel. 20-32-53, 
po godz. 16. 14790g

Pomidory „de Bar a o" — 
3 m wysokie, niespotyka­
na wysoka wydajność, na 
siona 20 zł porcja, wysyła 
za zaliczeniem pocztowym 
hodowca Stanisław Polak, 
Stary Węgliniec, 59-940 
Węgliniec. 1531p
Tandberg 3400x magneto­
fon stereo, najwyższej kia 
sy sprzedam, Poznań, tel. 
565-55. 14604g
Sprzedam nową włoską 
wannę oraz halogeny — 
„Helia” RFN. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14868g.
Suknie ślubną, długi we­
lon, kapelusz sprzedam. 
Długosza 12 m 2. 13171g
Sprzedam 3 okna skrzy­
niowe, dwuskrzydłowe 
180X180 cm. Wiadomość 
Kościan tel. 418, wewn. 
352, po godz. 15._____ 13175g
Poszukuję odbiorców kla­
tek dla kanarków. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 13195g.________________ 
Sprzedam paryską suk­
nię ślubną z Domu Mody 
Pronutia. Jerzy Tomikow- 
ski Poznań, ul. Grochowe 
Łąki 5 m «, tel. 538-47.

____________ 13198g
Sprzedam telewizor kolo­
rowy „Sony” i magneto­
fon stereo ZK 246. Po­
znań, Oś. Jagiellońskie 35 
m 4, po godz. 16. 13210g
Sprzedam niekompletne 
skrzypce XVII wiek, pod­
róbka Stradiwariusa, des­
ki podłogowe łaty, belki, 
adres Poznań, Czerwonej 
Armii 29 m 4, Szundryk, 
od godz. 14.13216g
Sprzedam magnetofon „To 
nette”, fotel rozciągany, 
3-drzwiową szafę mahoń. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 13265g.
Snrzedam okazyjnie stół 
rozsuwany, piękny kwiet­
nik, lampę stojącą ze sto­
likiem przystawnym. Dę­
biec, ul. Rydzyńska 4a m 
2, do godz. 18. 13272g

© Samochody

Tolkswagena 1300, 1967 r.. 
silnik po remoncie, sprze 
dam. Tel. 466-62. 14421g
Kupię Wartburga de Luxe 
odbiór Polmozbyt. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dia 13520g._____________
Sprzedam Syrenę 103, stan 
bardzo dobry. Aleksander 
Hachuj, Szczuczyn 22, Sza 
motuly. Na listy nie od­
powiadam. 13318g
Sprzedam Stara 25, po ka 
pitalnym remoncie, prze­
bieg 20 tys. km. Szczecin, 
Budaieszyńska 22 m. 5.

13367g
Sprkedam Skodę Octavię 
z częściami zamiennymi. 
Kufel, Z emsko 34, gmina 
Granowo. 13369g
Sprzedam Fiata 126, od­
biór Polmozbyt. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 133»6g.
Kupię Wartburga, może 
być do remontu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13388g.
Sprzedam Peugeota 404 
Diesel, 1968 r. Szpitalna 
10 m. 6.13413g
Kupię silnik do Fiata 1600 
m». Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 13414g.
Sprzedam samochód Syre 
na 104, cena do uzgodnie­
nia. 60-427 Poznań, ul. Mro 
wińska 30, w Smochowi- 
cach. Stefania Modrow- 
ska. 13430g
Snrzedam Fiata 126p, od­
biór Polmozbyt. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 13472g.

e Lokale
Zamienię komfortowe M-4 
z telefonem, w Pile, na 
podobne lub mniejsze w 
Poznaniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14023g.

Zguby © Różne
Zaginęły kluczyki samo­
chodowe z kwadratowym 
miedzianym breloczkiem. 
Oferty — „Prasa”, Grun- 
waldzka 19 dla 14849g.
Uwaga! Dnia 27. XII. 1970 
r. zaginęła czarna, podpa 
lana .suczka w parku przy 
ul. Niedziałkowskiego. U- 
przejmie proszę o wiado­
mość za wysokim wyna­
grodzeniem. Ul. Niedział­
kowskiego 1 m. 7. 14871g
Balustrady, ogrodzenia, o- 
zdobne konstrukyje meta 
lowe, wykonuję. Jaszuń- 
skiego 12, Poppe, telefon 
32-04-45. 14734g
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, Paderewskiego l.

14657g
Czyszczenie, trzepanie dy 
wanów, mebli tapicerowa 
nych, na miejscu u klien 
ta. Tel. 454-69, rano, wie­
czorem — Łukomska.

11563g
Warsztat Usługowy — Wie 
lisław Misiurewicz — bez 
pyłowo cyklinuje parkie­
ty, malowane podłogi — 
lakieruje. TeL 67-46-28.

14856g
Uwaga! Wykonam z wła­
snego materiału wyposa­
żenie metalowe obory (bo 
ksy, kojce, wybiegi itp.), 
do chowu bydła lub trzo­
dy chlewnej. Warsztat Siu 
sarskl, Radojewskl, Po­
znań, Dzierżyńskiego 150. 
_____________________12483g 
Układanie mozaiki parkie 
towej, wvkonuię szybko, 
solidnie. Tel. 32-06-43, od 
godz. s—12, Olejnik.
_____________________13292g 
Usługi w zakresie malo­
wania 1 tapetowania. Tel. 
757-55._______________ 13016g

Sprzedam Fiata 126p, od­
biór Polmozbyt. Telefon 
556-58, godz. 16—20. 14377g

Młode małżeństwo poszu­
kuje mieszkania z dozor­
costwem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 14791g
Pokoju dla dwóch studen 
tek, poszukuję. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 144O5g.

O Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, 61-707 Po­
znań, Libelta 29, poleca 
swoje usługi w kojarze­
niu małżeństw. Czynne — 
godz. 15—19. 14351g

Sprzedam Wartburga 1000 
Poznań, ul. Głogowska 
215 m 2. 14548g
Sprzedam Volkswagena 
1500S — telefon 642-02, po 
godz. 18.00. 14553g
Sprzedam Warszawę — 
pickup w dobrym stanie, 
po remoncie. Tel. 41-15-26. 
____________________ 13180g 
Nadwozie Fiata 126p (ko­
ral) sprzedam, tel. 431-58.

13167g

Pracownicy poszukiwani
CZSP - Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Zaopa­
trzenia i Handlu w Poznaniu, ul. Kolejowa nr 
19/21, telefon 66-00-31, w. 17 — zatrudni 
w Ośrodku Wypoczynkowym w Ustroniu Mor­
skim :

— księgowego(ą),
— intendenta(kę),
— kucharki,
— pomoce kuchenne,

4- Dnia 30 stycznia 1977 roku, namaszczony Ole- 
I jami św., zakończył swe pracowite, pełne po­
święcenia życie, mój najdroższy mąż. nasz naj­
ukochańszy tatuś, teść, brat, szwagier, wujek 
i dziadek, śp.

— kelnerki,
w terminie od 10. V. — 15. IX. 1977 r. lub na 
wybrany miesiąc.

Zgłaszać się należy osobiście w Przedsiębior-
stwie w godz. od 10—13. 86-KI

ANTONI LESICKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 5.05 
a cmentarzu na Junikowie.

W głębokim bólu 1 smutku pogrążona

żona z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondoleneJL
Ul. Za Groblą 5 m. 4. 457-U3

S. t p.

TADEUSZ DZIENNIK

najukochańszy, najtroskliwszy mąż, drogi oj­
ciec, brat, teść, dziadek, wujek, szwagier i ku­
zyn, zmarł w Panu dnia 28 stycznia 1977 r.

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 1445 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Fredry 1 m. 14.

żona z rodziną

416-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, te w dniu 
1 lutego 1977 r. odeszła od nas na zawsze, na­
maszczona Olejami św.

lek. storn. TERESA GORĄCZNIAK
z domu Gierkowska

Żałobna ceremonia pożegnalna, odbędzie się 
w kaplicy cmentarnej na Miłostowie, dnia 3 bm. 
o godz. 11.15.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5 bm. na cmen­
tarzu w. Lu bo wie.

Pogrążona w smutku

14792g

+ Dnia 31 stycznia 1977 roku zmarł po długo­
trwałej chorobie, opatrzony Sakramentami 

św„ mój drogi wujek, śp.

STANISŁAW PIECHOCKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 14 na 

cmentarzu na Miłostowie.

S t r a

S I
Ul. Ostrówek 10/11 m. 7. 454-U3

s. + p.
ZENON FRASUNKIEWICZ 

zasnął w Bogu, po długich 1 ciężkich cierpie­
niach, w dniu 1 lutego 1977 r., najukochańszy, 
najtroskliwszy mąż, ojciec, brat, zięć, szwagier, 
wujek, kuzyn, przeżywszy lat 57.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 5 bm. o godzi­
nie 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

Msza św. zostanie odprawiona w tym samym 
dniu o godz. 6.30 w kościele św. Michała przy 
ulicy Stolarskiej.

O bardzo bolesnej stracie zawiadamiają

żona z dziećmi i rodzina
Prosimy o nieskładanie kondolencjl.

14901g

Fabryka Pomocy Naukowych 
w Poznaniu

PRZYSTĘPUJE do PODZIAŁU
Zakładowego Fdnduszu Nagród 

za 1976 rok
Listy osób uprawnionych, wyłożone zostaną 
do wglądu w siedzibie Fabryki w Poznaniu
ul. Międzychodzka 3/5, w Dziale
Pracowniczych, w dniach od 15. II. 

do 23. II. 1977 r. włącznie.

Reklamacje osób zainteresowanych 
mowane będą w wAvym. okresie w

Spraw
1977 r.

przyj- 
Dziale

Spraw Pracowniczych. Złożone po tym
okresie nie będą rozpatrywane.

220-K1

tDnla 28 stycznia 1977 roku zmarła nasza naj­
ukochańsza matka, teściowa i babcia, prze­
szywszy lat 71, śp.

FRANCISZKA CICHA
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 9.59 

na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Staszica 22 m. 15. 455-U3

tW dniu 28 Stycznia 1977 roku zmarł po cięż­
kich cierpieniach, naihaszczony Olejami św., 
przeżywszy lat 41, mój najukochańszy mąż, naj­

troskliwszy tatuś, śp.

HENRYK ANDRZEJEWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 13.40 

na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w głębokim żalu

żona z rodziną

Ul. Szamarzewskiego 35 m. 6. 438-U3

+ Dnla 30 stycznia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., na^z najukochańszy oj­

ciec, teść, dziadek i pradziadek, przeżywszy 
lat 81

BRONISŁAW ŻOŁĄDKIEWICZ 
powstaniec wielkopolski, ppor. rezerwy, 

członek ZBoWiD, 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­

rodzenia Polski, Krzyżem Powstańczym.

Pogrzeb odbędzie się 5 bm. o 
cmentarzu junikowskim.

godz. 9.40 na

smutku

dzieci i
Cicha 13.

pogrążone

rodzina

458-U3



LUTY Błażeja
Hipolita

Czwartek Słońce: 7.17—16.31

l rów 1
OPERA — g. 19 Wrocławski 

Teatr Pantomimy (występ goś­
cinny).

MUZYCZNY — próba generalna.
POLSKI — g. it> „iiorsztyńsKi”.
NOWY — g. 19 „Letnicy”.
LALKI I AKTORA — przedst. 

zamknięte.

K K8HM 1
KDF MUZA — g. 10, 12.30 „Na 

tropie sokoła” (jug. D.oj, g. io, 
18, 20 „Oddział” (USA 15 1 )

KDF PAŁACOWE — g. io im­
preza z filmem „W drodze na 
Kasjopeję” (b.o.)_ g. 15. 17.30, 20 
„Barwy ochronne” (poi. 18 1.)

APOLLO — g. 10, 19.45 — seanse 
zamknięte, g. 12.30, 15 „Podroż 
Sindbada do złotej krainy” 
(amer.-ang. b.o.), g. 17.30 „Powo­
dzenia, stary!” (fr. 15 1.).

BAŁTYK — g 10, 12. 14 „Colar- 
gol na Dzikim Zachodzie” (pol.- 
fr. b.o.), g. 15.30, 18, 20.15 .Trę­
dowata” (poi. 12 1.).

GONG — g 10, 12, 14 „Piraci na 
Pacyfiku” (fr.-rum. b.o.), g. 16. 
18, 20 „Werdykt” (fr. 18 1.)

GRUNWALD — g. 17, 19 „Mo­
tylem jestem, czyli romans 40- 
latka” (poi. b.o.).

GWIAZDA — g. 10.30 13, 15.30.1 
18, 20 „Zeznanie komisarza po­
licji przed prokuratorem republi­
ki” (wł. 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30, 19.30 „Klat 
ka” (fr. 15 1.).

MALTA — g. 19 — seans za^ 
mknięty DKF „Malta”.

MINIATURKA — g. 15.30 „Dziel 
ny szeryf Lucky Lukę” (fr. b.o.), । 
g. 17.30, 19.30 „Z podniesionym I 
czołem” (USA 15 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 I 
„Szczury Paryża” (fr. b.o:).

RIALTO — g. 10. 12.30, 15.15 |
,.Romantyczna Angielka” (ang.- i 
fr. 18 1.), g. 17.30, 20 „Ludzie god i 
ni szacunku” (wł. 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, j 
17, 19.30 „Ostatnie zadanie” (USA 
18 1.).

TĘCZA — g. 15.30, 17.30 „Poje 
dynek potworów” (jap. b.o.). s 
19.30 „Moi przyjaciele” (wł. 13 1.)

WARTA — g. 10, 12, 14, 16. 1? 
20 „Śmiercionośny ładunek” (USA 
15 1.).

Ił CZASOWICZ (Puszczykowo) - 
g. 14.45, 16.45, 13.45, „Biały Basz­
łyk” (radź. 12 1.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30. 18 
20 „Rafferty i dziewczyny” (USA 
15 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 DM 
„Luboziem”.

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Nocne widma” (ang. 18 1.).

ZOO ul. Krańcowa i ul. Zwie­
rzyniecka — g. 9—16.

g' n¥iuR¥ 1
SZPITALE: interna, chirurgia, 

neurologia — ul. Mickiewicza 2: 
chirurgia dziecięca — ul. Szpital 
na 27/33; okulistyka, neurologia — 
ul. Walki Młodych 7.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — teł. 66-00-66, 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie i w miejscach pu­
blicznych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1, tel. 
32-12-61; Osiedle Piastowskie 18, 
tel. 722-24; ul. Ugory 18. tel. 592-30; 
ul. Kościuszki 103, tel. 544-44; Lu­
boń, tel. 120-399; Swarzędz, tel. 
309 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22, tel. 989.

Telefon Zaufania — 983 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego - 
dyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne głów­
nie z zakresu prawa rodzinnego 
opiekuńczego, leczenia odwyko­
wego i chorób społecznych, tel. 
922-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142, Główna 52 
Dzierżyńskiego 349, Mickiewicza 
22, Mazowiecka 12. Kórnicka 24. 
Słowiańska. Starołęcka 18. Gło­
gowska 107'109. al. Marcinkow­
skiego 11 (całą dobę).

PROGRAM I: 8.35 Foncert roz­
rywkowy; 9.05 Po jednej piosen­
ce; 9.25 Zespoły ludowe zagranicz 
nych radiofonii; 10.08 Muz- daw­
nej Warszawy; 10.39 Niezapomnia 
ne stronice: „Chłopi” — pow.; 
10.40 Klasycy jazzu — T. Monk.; 
11.12 Rytmy, barwy, nastroje z 
Łodzi; 11.30 Kielce na muzycznej 
antenie; 12.25 Kielce na muzycz­
nej antenie; 13 Śpiewa Dalida; 
13.15 Rytm, rynek, reklama; 13.35 
Spotkanie z folklorem; 14 Zagad­
ki muzyczne; 14.25 Człowiek i 
środowisko — gawęda; 14.30 Ryt­
my młodych; 15.10 Z polskiej fo- 
ncteki; 15.35 Z lekką muzą przez 
lata; 16.11 Antologia jazzu polskie 
go;' 16.35 „Estrada przyjaźni”; 
17 Radiokurier; 17-20 Parada pol­
skiej piosenki; 17.40 Melodie B. 
Kaemnert w wersji instrumental 
nej; 18 Muzyka i Aktualności; 
18.30 Twórcy polskiej piosenki — 
W. Scisłowski: 19.15 Ork. PR i 
TV w Katowicach; 19.40 Świato­
we przeboje po włosku; 20 05 
NURT — „Rozwój mowy i myślę 
nia w młodszym wieku szkol­
nym”; 20.25 Nowości płytoteki; 
21.15 Koncert życzeń; 22.20 Śpie­
wający aktorzy — B. Krafftówna; 
22.30 Rep. na zamówienie; 22.45 
Mini-recital „Skaldów”: 23.10 Ko­
respondencja z zagranicy: _ ’5
Wybitni artyści polscy — pianista 
i kompozytor Jan Ekiert.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 
8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 20, 21, 
22, 23.

PROGRAM H: 8.35 Sprawy co­
dzienne; 9 Herbert von Karajan 
dyr. włoską muzyką operową; 
9.40 Tu Radio Moskwa; 10 Kroni­
ka kulturalna; 10.15 Utwory ka-

W naramowickim kombinacie ogrodniczym

Nowa metoda uprawiania pomidorów
Kombinat Państwowych Gospodarstw Ogrodniczych w 

Naramowicach należy do gospodarstw, których wysokości 
produkcji nie limitują Warunki atmosferyczne. Plony zbie­
ra się przez cały rok. Jest to możliwe dzięki rozwiniętej sie­
ci szklarni; ich powierzchnia wynosi około 22 hektarów, a 
docelowo sięgnie 60.
Naramowickie gospodarstwo 

jest jednym z głównych źró­
deł zaopatrzenia Poznania w 
zielone witaminy i kwiaty. Ich 
dostawy wprawdzie nie pokry 
wają jeszcze w pełni za potrze 
bowania, to jednak sytuacja 
zmieni się radykalnie, kiedy 
w Naramowicach, obok szklar 
ni stanie duży kombinat prze­
mysłowo - spożywczy, produ­
kujący również przetwory, 
susz owocowo - warzywny itp. 
Plany takie etapami się już 
realizuje.

W szklarniach trwają w peł 
ni wiosenne prace ogrodnicze. 
Zasadzono około 1,5 ha ogór­
ków (owocować będą w końcu 
lutego), przystąpiono do nawo 
że®ia 3-hektarowej powierzch 
ni pod dalsze ogórki. Rozpoczę 
to natomiast zbiory botwinki. 
Zbiera się też ziełoną pietrusiz 
kę, dostarczając każdego dnia 
na poznański rynek około 
5 000 pęczków. Przygotowuje 
się rozsadę sałaty, która nie­
bawem znajdzie się w grun­
cie. Dowozi się ziemię, kom­
post i inne komponenty do 
nowych szklarni: ich montaż 
dobiega końca. W lutym dal­
szych 6 ha gruntu włączonych 
zostanie do produkcji ogrodni 
czej.

Wodewil „Wesele Fonsia“

Pojutrze premiera 
w Teatrze Muzycznym
Do karnawałowego nastroju 

dostosował się poznański Teatr 
Muzyczny przygotowując pre 
mierę utrzymaną w zabawo­
wej, wesołej’ konwencji. W su 
botę, 5 bm., o godz. 19 wysta­
wiony zostanie po raz pierw­
szy na scenie Teatru trzy­
aktowy wodewil w sty­
lu retro Ryszarda Ruszkow­
skiego. zatytułowany „Wese’e 
Fonsia”. Akcja utworu — na 
nowo opracowanego przez Je 
rzego Jurandota z piosenkami 
Jerzego Wasowskiego, dzieje 
się w latach dwudziestych.

„Wesele Fonsia” przygoto­
wali: Henryk Olszewski (reży 
seria), Jerzy Joachimiak (sce­
nografia), Zygmunt Kamiński 
(układy taneczne). W roli kie­
rownika muzycznego debiutu­
je młody poznański dyrygent, 
niedawny absolwent tutejszej 
PWSM — Andrzej Kamprow- 
ski. (wig)

WYGAŚ ZBĘDNĄ 
ŻARÓWKĘ

Szczyt energetyczny 
przypada na godziny 

od 8 do 12
1 od 16 do 20.30.

meralne kompozytorów franc.; 
10.40 Nie ma marginesu; 11 Daw 
ne stylizacje w muzyce T. Bair­
da; 11.35 Choroby weneryczne na 
dal groźne; 11.45 Od Tatr do Bał 
tyku 11.50 Poradnia Rodzinna;; 
12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
12.25 „Siedmiu posłańców” — 
opow.; 12.45 Utwory wokalno- 
instrumentalne Antonia vivaldie- 
go w nagraniu artystów węg.; 
13.50 W rytmie charlestona; 14.19 
Więcej, lepiei, nowoc-eśniej; ’*°5 
Muzyka Beli Bartoka — Bela 
Bartok — II Konc. fortep.; 15 Ra 
dioferie; 15.40 Gra Ork. PR i IV 
w Warszawie pod dyr, W. Ka- 
mirskiego; 16.10 Trzy plusy dla 
urody; 16.25 Mel. z musicali; 16.40 
Magazyn informac.; 16.50 Radio- 
express; 17 Recital wokalny K. 
Kowalskiego — bas; 17.20 „Habent 
sua fata libelli” — „Dzieje listów 
Kopernika”; 17.40 Radiolatarnia: 
18 Z nagrań solistów zaproszo- 
nvch do Studia PR: 1840 Urządza 
nie Ziemi; 19 Stołeczne aktualn. 
muz.; 19.30 „Szpilki dla każdego” 
nr 17; 20 P. Czajkowski: I Konc. 
fortep. b-moll op. 23; 20.40 „Uwię 
zieni w betonie”. — nowe wiersze 
M. Kalota-Szymańskiej; 20.50 Sym 
fonie R. V. Williamsa — V Symf. 
D-dur; 21.50 Śpiewa Chór PR i 
TV we Wrocławiu; 22.10 „Książki, 
które na was czekają”; 22.40 J. 
Baker, D. Fischer-Dieskan i D. 
Baremboim w Queem Elizabeth 
Hall w Londynie w 1969 roku;
2-.35 Co spychać w święcie: 
Utwory klawesynowe Johma Sul­
la gra Thurston Dert.

■ Wiadomości: 4.30, 5.30. 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30. 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.30 Co kto lu­

Trwają równocześnie „żni­
wa” kwiatowe. Na rynek wę­
drują m. in. piękne i dotych­
czas u nas nieznane kwiaty o 
dźwięcznej nazwie „glorioza”, 
z rodziny liliowatych, pocho­
dzących z Afryki. Na po­
wierzchni prawie 3 ha hoduje 
się gerbery, róże, goździki; 
Wkrótce zakwitną piękne stor­
czyki.

W centrum uwagi fachow­
ców kombinatu są jednak po­
midory. Po raz pierwszy na 
skalę produkcyjną wprowadzo 
no w roku bieżącym meto­
dę hodowli tej rośliny, pole­
gającą na szczepieniu, podob­
nie jak to się praktykuje w 
przypadku drzewek owoco­
wych. Rezultatem żmudnych 
doświadczeń i dociekań w na 
ramcwickich szklarniach pro­
wadzonych wspólnie z naukow 
cami poznańskiej Akademii 
Rolniczej było opracowanie no 
wej metody hodowli pomido­
rów.

Nowa ich odmiana wykazu

Na zdjęciu: Halina Zakrzewska 
oraz Krystyna Podwiązka przy 

szczepieniu pomidorów.
Fot. — H’. Kamza

5 LUTEGO-WOLNA SOBOTA
WSZYSTKICH ZAKUPÓW PROSIMY OOKONAĆOO PIĄTKU!

M 
M ii 
w

W PIĄTEK, 
4 lutego 1977 r.

W SOBOTĘ. 
5 lutego 1977 r.

W NIEDZIELĘ, 
6 lutego 1977 r.
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bi; 9 „Upiorny spadek” — pow. 
J. Chmielewskiej; 9.10 Przypomi­
namy Zespół The Flack; 9.30 Nasz 
rok 77; 9.45 Recital gitarowy K. 
Rogossniga; 10.35 Kiermasz płyt 
wytwórni Amiga; 11 Życie rodzin­
ne; 11.30 WOłtaiiśCi zespołu „Re­
turn to Forevece”; 12.25 Za kie­
rownicą; 13 Powtórka z rozij .. - 
ki; 13.50 „Opóźniony” — pow.; 
14 Muzyka świecka średniowiecza 
i renesansu; 14.45 Ballady Micna 
ła Tariwaraijewa; 15.10 Mistrzo­
wie seata; 15.30 Album z kujaw­
ską różą — magazyn; 15.50 „Walc” 
gra Zespół M. Łruaniaka; 16 Roz 
szyfrowujemy piosenki; 16.20 Daw 
nych orkiestr czar...; 16.45 Nasz 
rok 77; 17.05 Muzyczna poczta
UKF; 17.40 Fotoplastikon — Gó­
ra Matka; 18 Muzykobranie; 18.30 
Polityka dla wszystkich; 18.45 
„Podróż do środka ziemi” — baśń 
muz. R. Wakemana; 19.15 Książ­
ka tygodnia — F. Kotula: „Zna­
ki przeszłości”; 19.35 Opera — M. 
Rimski-Korsakow: ,,Śnieżynka”; 
19.50 „Upiorny spadek” — pow. J. 
Chmielewskiej; 20 Studio nagrań; 
20.30 Z zapisków obrońcy — gaw.; 
20.40 Piosenki W. Trzcińskiego;
21 Reminiscencje muzyczne; 22.08 
Śpiewa Joe Deasin; 22.15 Pow. w 
wyd. dżw.: „Przygoda”; 22.45 
„Około północy” — śpiewa Big 
Bill Ramsey; 23 Fazu Alijewa — 
poetka dagestońska; 23.05 Czas re 
laksu; 23.50 Gra i śpiewa Zespół 
2 + 1.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 11 Suity na wiolonczel? 
.T. S. Bacha tui D. Sz”.fr^”t UAO 
Dwa razy „Ariadna na Naksos”;

je wiele zalet — m. in. dużą 
odporność na korowatość, cho 
roby i inne szkodniki glebo­
we, a nade wszystko daje wyż 
sze plony i zapewnia dłuższą 
żywotność. Pomidory wyhodo
wane nową metodą owocują 
cały rok, do późnej jesieni, 
podczas gdy przy metodzie 
tradycyjnej trzeba był0 je sa­
dzić dwukrotnie, powtarzając 
każdorazowo skomplikowane, 
pracochłonne i kosztowne za­
biegi agrotechniczne. Teraz te 
wszystkie procesy odpadają. 
Pomidor szczepiony daje wyż­
sze plony, bo 13 kg z metra 
kwadratowego plantacji, pod­
czas gdy przy zastosowaniu 
tradycyjnych metod — sięgały 
one 9 kg. Nowa metoda, zasto 
sowana po raz pierwszy w Na 
ramowicach, wywołała zainte 
resowanie w całym kraju.

Uzyskiwane dotychczas rezul 
taty, nie zadowalają jednak 
tamtejszych fachowców. Moż­
liwości dalszego zwiększenia 
plonów dostrzegają ond w je­
szcze innej metodzie upraw 
pomidorów — tzw. szpalero­
wej, prowadzonej obecnie eks 
perymentalnie. Już pierwsze 
wyniki wykazały, że — obok 
jeszcze większych plonów — 
ułatwia ona prace pielęgnacyj 
ne i znacznie obniża koszty ro 
bocizny. Na ostateczne wyniki 
tego eksperymentu przyjdzie 
jednak jeszcze poczekać, (za)

— wszystkie sklepy spożywcze i z artykułami prze­
mysłowymi — czynne będą w normalnie obowią­
zujących godzinach pracy;

— sklepy spożywcze w tym masarskie, rybne, delika­
tesowe, garmażeryjne czynne będą w godz. 7—13;

sklepy dyżurne:
— sklep nr 579, ul. Głogowska 48/50 — czynny bę­

dzie od 9—15,
— sklep nr 729, Osiedle Powstań Narodowych,
— sklep nr 63, ul. Czerwonej Armii 42, 

czynne będą od 13—20;
— sklepy przemysłowe: PDT Okrąglak, SDH Alfa, 

DH Centrum, DH Junior — czynne będą od 9—46.
sklepy dyżurne spożywcze:
— sklep nr 6, ul. Walki Młodych,
— sklep nr 118, ul. Dąbrowskiego 41 a, 

czynne będą w godz. od 9—14;
— sklep nr 729, Osiedle Powstań Narodowych 

czynny będzie od godz. 9—15.

12.05 Czas dobrych gospodarzy;
12.25 Turniej kapel i śpiewaków 
ludowych; 13 Z radiowej fonoteki 
muz. (stereo); 13.50 Suity na wńo 
lonczelę J. S. Bacha gra D. Sza­
fran; 14.25 Teatr PR — Autorzy 
naszych słuchowisk — T. Lubkie- 
wicz-Urbanowicz; 1. „My z Cie- 
pieliszek”, 2. „Czar Gaładusi”; 
16.05 Renesans pianolj — nagra­
nia I. J. Paderewskiego; 16.40 Z 
cyklu: Tematv po’”“”ie -:,y- 
aktualne — fel.; 16.50 Radio- 
express; 17.15 Auu. eac.iom.c^na; 
17.25 „Antena młodych” — mag. 
dla młodzieży; 18 Piosenki i me­
lodie estrady; 18.25 Nowości na­
ukowe krajów socjalistycznych — 
mag. OIRT; 18.40 Postawy i wzo­
ry: „Przyjaźń — jej znaczenie w 
kształtowaniu stosunków między 
ludźmi”; 19 Radiowo-TV Szkoła 
Średnia dla Pracujących — Meto 
dyka: „Rola doświadczeń życio­
wych w nauce”; 19.15 Jęz. rosyj 
ski; 19.30 I. Hallstein — gwiazda 
koloratury w repertuarze wiedeń 
skim; 20.15 Orlando di Lasso: Pro 
phPtiae Sibyllarum (Proroctwa 
Sybilli) Cykl motetów 4- głoso­
wych; 21 Nowe nagrania przedsta 
wia M. Kominek; 22 E. Elgar: 
Serenada e-moll o”. ’0 na
ki; 22.15 Kraje i ludzie — Etiopia 
— dyskusji; 22.35 Nowe nagrania 
radiowe przedstawia M. Kominek.

Wiadomośti: 12, 16.

PROGRAM I: 6 — R-TV Szkoła 
Średnia: Jęz.yk polski — „Roman­
tyzm w Europie” — 1. 13; 6,30 — 
R-TV Szkoia Średnia: Matematy­

POZNAŃSKIE - PIĘKNIEJSZE

Społecznym wysiłkiem 
zmieniane miasto

Codziennie no 
— we spostrzeże- 

1 fy Eł Hi El 8 n^a i wnioski 
I pC i J trafiają do no- 
3 Sk Ili tesów człon" 
1 ju-JI-Jk 11$ ków zespołów 

kontrolujących 
porządki i gos­
podarność na 

osiedlach i w dzielnicach Poz­
nania. Dotyczą one czasem 
drobnych, lecz istotnych spraw 
różnych dziedzin. Wiele postu 
latćw zgłaszają sami miesz­
kańcy, chcąc usprawnić dzia­
łalność handlu lub komunika­
cji, poprawić wygląd podwór­
ka i obejścia, zmodernizować 
nawierzchnię chodnika czy uli 
cy. Liczy się każda inicjaty­
wa, zmierzająca do upiększe­
nia miasta.

Interesujący przebieg mają 
wszystkie spotkania sztabów 
osiedlowych i dzielnicowych, 
na których omawiane są wni­
kliwie różne sprawy codzien­
nego życia. Konstruktywną 
krytyką negatywnych zja­
wisk, nieporządków i wielolet­
nich zaniedbań chce się jak 
najszybciej poprawić warunki 
życia mieszkańców. Jednocześ 
nie podaje się sposoby zapo­
biegnięcia im i poprawienia 
szeroko rozumianej gospodar­
ności dla wspólnego przecież 
dobra.

Wszędzie akcentuje się jed­
nak, że najwięcej zależy od 
samych mieszkańców, od ich 
gospodarskiej troski o swoje 
środowisko, od społecznego za 
angażowania. Oni bowiem naj 
lepiej wiedzą, jakie są potrze­
by własnego domu, osiedla, 
dzielnicy. Wspólnym zaś wy­
siłkiem można często zdziałać, 
bardzo dużo.

W każdej dzielnicy przed­
stawiano ostatnio liczne przy­
kłady deklarowania bezintere­
sownej pomocy mieszkańców 
przy upiększaniu ulic, obejść

ka — „Kąty” 1. 16: 9 — Język Pol­
ski — kł. I lic. „Poezja XVII w.”; 
11.30 — Kino Teleferii — „Tuba 
pełna piany” — czechosł. film fab.; 
12.30 — „Decyzje piętnastolat­
ków”; 16 — Dziennik (kol.); 16.10 
— „Obiektyw”; 16.30 — „Telcfe- 
rie”; 17.10 — „Przygody czarnego 
królewicza” — film ser. ang. (kol.); 
17.35 — „Poligon (kol.); 18.10 — 
„Wierność lat” — program oświa­
towy (kol.); 18.50 — „Radzimy rol­
nikom”; 19 — Dobranoc dla naj­
młodszych i program dla młodzie­
ży; 19.30 — Wieczór z dziennikiem 
(kol.); 20.^0 — ..Kon-ert dla outs? 
dera” — film TV NRD (kol.); 21.50 
— Teatr Małych Form: Jarosław 
Iwaszkiewicz — „Opowiadanie z 
psem” (kol.); 22.55 — Dziennik 
(kol.).

PROGRAM II: 16.35 — Język ro­
syjski — kurs podstawowy, lek. 
15 (k-oL); 17.10 —■ „Za kołem polar­
nym” — film TV ZSRR (kol.); 
17.40 — „Walc, romans, piosenka” 
— progr. muzyczny TV ZSRR; 18.10 
— Turystyka i wypoczynek; 18.40 
— „Teleskop”; 19 — Dobranoc dla 
najmłodszych i program dla mło­
dzieży; 19.30 — Wieczór z dzien­
nikiem (kol.); 20.30 — 1 Festiwal 
Filmów i Widowisk Telewizyjnych 
— Olsztyn Teatr TV: „Trzeci ma­
ja” (kol.); 22 — „24 godziny” (kol.); 
22.10 — „Pieśni” — film muzyczno- 
baletowy (kol.); 22.40 — Język 
francuski — kurs 2 stopnia, lek. 
39, cz. 1.

domów i terenów rekreacyj­
nych. Szczególnie dużo dekla­
racji złożono na Wildzie, żarnie 
rzając m. in. stworzyć miejsce 
wypoczynku dla dzieci i mło­
dzieży za Szkołą Podstawową 
nr 23 do Dębiny i zagospoda­
rować fosę na ul. Dzierżyń­
skiego. W najbliższym czasie 
planuje się też przywrócenie 
uroku placowi przy ul. Basz­
ty na. Jeżycach i uporządko­
wanie parku Sołackiego. Na 
Ratajach i Winogradach podej 
mowane są inicjatywy zmie­
rzające do upiększenia tere­
nów na tych osiedlach. Wydat­
ną pomoc deklaruje młodzież 
szkolna, chcąc niektóre prace 
wykonać w oparciu o umowy 
z zakładami odpowiedzialny­
mi za porządek.

Mieszkańcy wielu rejonów 
Poznania wyrażają też chęć 
przepracowania społecznie nie 
których wolnych sobót na 
rzecz miasta. Chodzi tylko o 
wyznaczenie im zadań i po­
moc sprzętowo - transportową 
przedsiębiorstw, (bop)

ODPOWIEDŹ!
© Przejeżdżam dość często 

pjzez wiadukt z Poznania w kie­
runku Suchego Lasu. Nawierzch­
nia wiaduktu jest pełna dziur.

Zarząd Dróg i Mostów poinfor­
mował nas, że wyboje w na­
wierzchni drogi na wiadukcie bę 
dą w najbliższych dniach zlikwi­
dowane.

® Pracownicy kombinatu bu­
dowlanego w Suchym Lesie, do­
jeżdżający z Poznania, skarżą się 
na nieregularncść kursowania 
autobusów WPK. Utrudnia to po 
wroty do domu, jak też powodu 
je spóźnienia do pracy.

Dyrekcja WPK obiecała wzmóc 
nić kontrolę punktualności prze­
jazdów na linii 78, tj. Edwardo­
wo — Piątkowo. (489)

@ Kilka tygodni temu pisaliś­
my o niebezpiecznym przejściu w 
rejonie ulic: Bohaterów — Gar- 
bary, w pobliżu szkół podstawo­
wych i liceum.

Wydział Komunikacji Urzędu 
Miejskiego wydał polecenie bu­
dowy sygnalizacji świetlni Wy­
konawcą będzie Zarząd ">róg i 
Mostów, który przewiduje zain­
stalowanie świateł w bieżącym 
roku. (4052)

Setne urodziny 
mieszkańca Poznania
O ile mieszka w Poznaniu 

kilkanaście kobiet w wieku 
100 i więcej lat, o tyle — we­
dług zapewnień USC — męż­
czyzn jest niewielu. Na pewno 
jest jeden — Walenty Kowa­
lewski, który właśnie wczoraj 
obchodził swe setne urodziny. 
Z tej okazji odwiedzili go w 
mieszkaniu przy ul. Woźnej 12 
przedstawiciele władz miej­
skich i dzielnicy Stare Miasto, 
FJN, organizacji społecznych 
i Zakładów Naprawczych Ta­
boru Kolejowego, z którymi 
związany był przez wiele lat. 
Gratulacje i życzenia złożyli 
też jubilatowi jego bliscy (ży- 
je troje z ośmiorga jego dzie­
ci; doczekał 8 wnucząt i U 
prawnucząt) oraz znajomi. 
Otrzymał on wiele kwiatów i 
upominków. Pan Walenty czu 
je się debrze, jest rześki i po­
godny. (bop)

W wolną sobotę 
na Balu Prasy 
Wszystko jest już dopięte na 

przysłowiowy ostatni guzik. 
W najbliższą wolną sobotę (5 
bm. od godz. 21) spotykamy 
się w „Adrii” na tradycyjnym 
— organizowanym po raz dwu 
dziesty — Balu Prasy. Dla u- 
czestników przewidziano wiele 
niespodzianek: każdy z nich 
otrzyma tradycyjny upomi­
nek, wiele cennych nagród 

można wylosować w różnych 
konkursach.

Ostatnich informacji w 
w związku z balem udziela Se 
kretariat Oddziału Stowarzy­
szenia Dziennikarzy Polskich 
przy ul. Grunwaldzkiej 19, po 
kój 24 (tel. 600-41, wewn. 149) 
w godzinach od 12 do 16. Tu­
taj też istnieje możliwość kup 
na biletów, (na)6 STRONA
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